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Kraków , 15 października.
D'_Łra polityka na.cod o w ościo w a w p 1* 

slw„eh narołow o-m ieszanych nie muże polegać
wyłącznie ii a silnem trzym aniu mniejszości w 
policyjnych iyzach, ani naw et na spełnianiu 
n iektórych ich życzeń w zamian za wymuszone 
tą  drogą różne deklaracje, glosowania, iip. R a­
cjonalna po lityka wobec mniejszości narodo­
wych musi dążyć do takiego złączenia ich nie 
tylko mechanicznego, lecz także gospodarcze­
go, a przedewszyslkiem  psy eho-pol.tycznego, 
aby wspólnotę państwowa uznały ona także za 
wsDĆlnotę losu ze wszystkiemu tego uznania 
konsekw encjam i w- zakresie zarówno praw , jak 
obowia.zków.Idealem byłoby, aby te mniejszości 
z jcd u o c /jiy  się z państwem  politycznie, u c z u ­
ciowo i moralnie do tego stopnia, iżby me tra ­
cąc nic ze swego odrębnego charak teru  naro­
dowego, okazyw aiy tak wysoki stopień po czu ­
cia państwowego i odpowiedzialności za losy 
państw a, aby w danym  razie m ogły wchodzić 
w u wszystkie kombinacje parlam entarnej r/.ą- 
dzjj.:ej większości, więc takż#" uczestniczyć w 

. rządzeniu państwem . I
Oczywiście tak wysoki p roduk t polityki na­

rodowościowej w ym aga, aby zarówno podmiot 
jak  przedm ioty tej polityki spełniały pewne za­
sadnicze w arunki, posiadały permie kw alifikacje 
polityczne a pTzcdew ozystkiem kulturalne. —? 
Między narodem  państw ow ym  a mniejszościami 
me mogą zachodz.ć zbyt wielkie różnice jako­
ściowe, k i i  tradycje Aulluralne m uszą być do 
siebie zbkżone, ich stru k tu ry  socjalne nie mo­
gą  przedstaw iać typów zbyt różnorodnych . J e ­
żeli L in ieją  te w szystkie w arunki t. j, jeżeli 
unifikacja uaredu  państw ow ego i mniejszości 
istnieje w pewnym zakresie w różnych dziedzi­
nach 'k u lim y , gospoda rs tw a ,  stru k tu ry  .spu- 
łecznej itd ., to w tedy same różnico narodo­
wościowe iv ścislem znaczeniu tego wyrazu 
m ogą być przy obustronnej dobrej woli sto- 
sunkow-o łatw\> przezwyciężone, a mniejszość 
w-ciągnięta nie tylko do biernej, lecz także do 
«B ,unej w spólnoty pausuwiowej.

T ak  wypadek zaszedł właśnie świeżo w Cze­
chosłowacji, gdzie do nowo utworzonego rządu 
p. Svehli wstąpiło dwóch Niemców, przedsta­
wicieli niemieckiej partji agrarnej. 1 rofesor u- 
niw-ersytetu niemieckiego w Pradze, d r Mayr 
Iia rtin g , został m inistrem  spraw-iedliwości, iego 
kolega zas z uniw ersytetu , prof. dr Franciszek 
Spina, m inistrem  robót, publicznych. N adto 
przew idziane je»t mianuwaum kilku Niemców 
sizoiami sekcji w różnych m inisterstw ach.

W  ten  sposób Czechosłowacja po ośmiu la ­
tać 1)̂  polityki czesko nacjonalistycznej, opiera­
jącej się na zasadzie, że państwem  czeskicm 
rządzić m ogą ty lko i wyłącznie Czesi, przeszła 
do system u polityki narodowościom ej, oparte j 
n a  poglądzie, że pojęcie rówoniiprawnienia n a ­
rodowości zaw iera wr sobie nie tylko uznanie 
sianego fak tu  is tn ie n ia  danej mniejszości naro ­
dowej i nie ty lko  na udzeleniu je j praw a pielę­
gnow ania swoich cech narodow ych, ale także 
na  przyznaniu jej obiektyw nej i subiektyw nej 
zdolności do uczestniizenia w rządzeniu pan 
stwem.

W  Czechacha stało  się to tak prędko i tak 
stosunkowo łatw o dlatego, ponieważ tam istme- 
ią te wszystskie wyżej wyliczone w arunki ta ­

kiego zjaw-feka, k tó re  zarówno Czechów, jak  
mniejszości narodowe, szczególniej niem iecką, 
czynią politycznie dojrzalem i do takich  decy- 
zyj i aktów .

Stosunkowo bardzo w-ysoki stopień dojrza­
łości politycznej narodu czeskiego ujaw nia się 
pr/.edewszystkiem  w ustalonej i jasnej indywi- 
dualizm j' ich stronnictw . Polega ona na. tern, 
że stronnictw a przy całym realizmie politycz- 

inym  zachowują wiernie swój charak ter socjal­
ny i zasady swoich program ów polityczny cli, 
7> jednych i drugich w yciągając w razie potrze- 

! by twszyslkle konsekw encje śmiało i logicznie. 
S tronnictw a czeskie w ykazują odpowdedni sto ­
pień konsystencji program owej i charakterow ej, 
k tó ra  spraw ie, że nie usiłują naśladować się 
wzajemnie i upodabniać jedno do drugiego w 
związku z taką  lub inną sytuacją parlament ar 
ną, czy wyborczą, ale idą zawsze swojenii dro­
gami, k tó re  czasem biegną równolegle, ale cza­
sem rozchodził się j to bardzo znacznie,

Ody wr sprawie cel zbożowych socjaliści 
czescy znaleźli się w przeciwieństwie do agra- 
rjuszów, nie przyszło- im na myśl wyrzekać się 
swych zasad i zaprzeczać interesom  klasow-ym, 
k tó re  reprezentują, aby żyłko pozostać w koali­
cji rządzącej t. zw. smarodowej«, ale mieli od- 
v,agę w ystąpić z tej koalicji j przejść do opo­
zycji. Ż drugiej strony argrajuszo nie ulękli 
się także tej secesji socjalistycznej, lecz i  ca- 
iym spokojem głębokiego poczucia swego do­
brego praw a zawarli pak t parlam entarny 7 a- 
gTurjuązami niemieckimi, przy pomocy ich^glo- 
sówr przeprowadzili pożądaną dla siebie ifstaw-ę, 
a  teraz rozszerzyli ten pakt »ad 'noc® na Wiel­
ką koPbora-eję polityczną d la  objęcia władzy. 
L drugiej strony gaupa t. zw. ^aktyw istów * nie­
mieckich tj. tych polityków  i stronnictw  nie­
mieckich, k tóre  sto ją  n i  gruncie faktycznego 
uznania pańsuwowości czeskiej, nie ulękła się 
dem agogji w łasnego obozu narodowego, nie o- 
gdądala się na krzyki swoich rdeprzejedn;uiych; 
lecz uznawszy dane w aiunki za odpowiednie, 
nie w ahała się wysnuć ostatnich konsekw aneyj 
ze sw e g o  z-a/iadm czcifo s ta n o w isk a  i w s tą p i  In 
do rz ą d u .

W  ten sposób Czechosłowacja staln się pionw- 
szern mloaem powojennem państw em  n.arodo- 
wo-mieszanem, k tó re  dupuściio do udziału w 
rządzie swoim przedstawicieli jednej z m niej­
szości narodowych. Nio ulega -wątpliwości, że 
k redy t moralny tego młodego państw a i tek 
już stosunkowo bardzo wysoko, urośnie wsku­
tek tego jeszcze bardziej

Czesi m ają w szystko to samo, co inne współ­
czesne narody, m ają swój ciasny, prowincjo­
nalny i tępy nacjonalizm, swój fantastyczny 
faszyzm, swoich Gajdów, swoich km upejunF 
Mów i skorum pow anych, swojo zaciekle walki 
o władzę, swoje indyw idualnie równie niena­
sycone jak  niedostatecznie uzasadnione ambi­
cje. Ale ponieważ posiadają zarazem  wysoki 
kapita ł kuluu-y 1 dojrzałości politycznej, k tóra  
naw et w najgorszych syracjach  trzym a zawsze 
otworem  jakąś choćby w ąską i niewygodną 
drogę dla zdrowego rozumu, przeto ten najbar­
dziej drogocenny czynnik w życiu narodów i 
paiistwr zatwśze ostatecznie dochodzi do gło­
su i decyduje.

W  Czechach, podobnie jak  gdzie indziej, in­

teligencja przewrażliw iona, wewnętrzni? nie 
skonsolidow ana, oscyluje między utopjm i; ko­
munizmu a fan ta s ty k ą  faszyzmu, ale poza i.ą 
inteligencją, roniącą głównie niespokojną, ner­
wową, zmienną i nieobliczalną 1, zw. ĄUiinję 
publiczną* m iast, istnieje tam  silny żywiej 
ch.1iop.3ki, politycznie i narodowo w ealej pełni 
przebudzony, k ió ry  ze spokojem prawdziwej 
siły k ieru jąc się zdrowym  egoizm cm klaso- 

tsiamm m _ a B n n a MBgw m

wym, idzie po linji swoich interesów,, nie tro­
szcząc się o krz-rki i hafooy ani na. praw icy ani 
na lewicy. Svehla ■— to czeski W itos. Ale 
fcyehla wie jasno, czego chce, czuje za sobą 
dojrzałą politycznie masę chłopską i idzie smia- 
io sw oją drogą, nie unikając komoromisów rze­
czowych, ale odrzucając w-szysikie le, któro 
byłyby sprzeczne z isto ią  jego w łasnej roli po- 
l i l y c z n e j .  <s-i)

ZopooieUfeksposćmorsL!
W arszaw a, 15 października. W edług infor­

macji i  pew nego * źródła, premjer marszałek 
Pi;s«dshi w ygłosi ną, na jbliższeni posiedzeniu 
Sejmu, k tó re  m a nam ąpić 2 listopada, wielkie 
przem awianie poH tyez;:,, w zw iązk u  z wniesie­
niem przez rząd pro jek tu  budżetu na rok I M !

W arszawa, 15 października (AW). Zapowiedź 
a’ sp -s1 m arszalgą Piłsudskiego wywołała w 
kolach poliiycznych wielkie wrażenie, Wedle 
pr»episow konsty tucyjnych  rząd winien wnieść 
do Sejmu p ro jek t budżetu na r. 1027 przed an. 
1 listopada, k rążą  p eg b sk i. że budżet wpłynie

(Telefonem od naszego korespondenta)
OBSttfiP

do Sejmu dnia 30 października. Sejm więc 
zyyo.any b idzie  prawdopodobnie na dzień 2-go 
iistDpaaa i na tein posiedzeniu zabierze glos p. 
m arszałek Piłsudski.

fS iniką nib >va m arszałka będzie ujezwykieni 
wydarzeniem  dnia nśeiylko dla Polski, ale tak­
że d5a zagranicy.

Rówoneześnie inform ują nas, że wicoprcinjer 
k a rte l rozpocznie ju tro  d n u  tygodniowy urlop. 
W okresie nieobecności zastępować go, będzie 
osobiście m arszałek Piłsudski.

tjfiBi-
t mm
zawa, 15 naźdze.rnika. 

Pisma w arszaw skie donoszą, żo departam ent 
wyznań ma być Wydz-dcny z .nir.isiersiwa o- 
śwćaty i podporządkowany prezydjum rady iiii-

(Teiofonem od naszego tiwra^po-ndciia') 
Wąrszawa 15 października. Z kól jiólofiej.al- 

nych tiómnćzą, żc zamiar w jiączenia uepnrta- 
ai»3tu wyznań z ministerstwa oświaty pozosta

">isirmv. Oznaczałoby „o "poddanie tego d ep a r-jje  w zrdązku  z reorganizacją caiego tego mŁ 
tam entu  pod kom petencję szefa gabinetu. I luslerstw a. Poddanie dcjiartam rn tu  wyznań

kom petencji prezesa Rady mirnslróiw uzasa­
dniają k o la  oficjalne tent, iż departam ent ten 
ma charak ter czysto polityczny.

W  najbliższym  czasie R ada m inistrów  rozpa­
trzy  pro jek t nowego s ta tu tu  organizacyjnego

T ak i przydział, o ile sama wiadomość okaże 
się prawdziwą, '-stanowiłby nowość w dotych­
czasowych urząd-zeniacn konsty tucyjnych . W 
swoim czasie wzorem państw  zachodnich byl 
plan przyłączenia departam stuu  w yznań do
miiństersly.-a spraw- wewnorrznyeh, cobj n i e ' ministerstwa oświaty.
i> Kridlowi io  jęrttóz w* w » lw  cr y i*k i Jc rk  j iiX  vd^«0& iliśiny , ić>tU: w JO Zimiia-T ZLFLuif>J-
pr:xwiii'0-kosi7fyt u-oyju ym po rząd U u. N m ouiivst  ̂sz&uia, liczby <3 epa rta m on 16 w t e go uiinistc-rsiwa. 
{ioddanie dcp^.n*iiii(3iilu wyziiajl pod bozpośre-jz 7 na 4. Oczywiści© zapadu ie szereg zmian o- 
unią kompetencję szefa gabinetu musi wywołać sokowych na wybitayet" stanowiskach w nrinl- 
najrozmaits-ze rozważania i komentarze. Isterstwie,

imw personoise © m. sKarbu i min.przem.itia&mii
i  zwIęzKu ? afersnil siaitopifiieiitl

(Telefonem od naszego korespondenta)
Warszawa, 15 paź riani ka. Z kól zbliżonych handlu. Jedno  z p :sm donosi, że zm iany te do­

do rop lu  .slychac, ze w iw-jtiliżsąym czasie będą 
przeprowadzone zmiany personalne w mini­
sterstwie skarbu i ministerstwie przemysłu i

Konferencja w sprawie Chorzowa
(Telefonem od naszego kow pondenfa)

Warszawą:, 15 n^jdziernika. w  dniu dzisiej­
szym w ministerstwie nrzem yslu } handlu od­
będzie się f^a le reac ja  iwzedatawłciąli dyrekcji 
zakładów chorzowskich w spraw ie osiatniej

tyczyć mają podobno przedewszystkien; urzę­
dników- zaangażow anych wyraźnie w aferach 
monopolu zapałczanego i spirytusowego

noty niemieckiej do rządu polskiego, dotyczą 
cycli Chorzowa,

g e M l f l  ©njgujądy pemorsHeta
Warszawa, 15 października (Pa T). W ozoraj- 

s-zy z Monitor Polski* ogłasza nom inacją byłego

m inistra sp raw  w ew nętrznych p. K, Młodzia­
nowskiego na stanowisko wojewody pomorskie- 
go.

®ypłaiśi Z8fetaj${y$ zo o m i  
m i m  M iiiterr

(Telefonem od łjaszs^o kor --Win*ienla
W arszawa, 15 października., M in is te rs tw o  

skarbu w-ydalo Zarządzacie, że czw arta ra ia  
pensji tegorocznej za order V irtuti Militari ma 
być w ypłacona 1 listopada, cała zaś załcgytaca 
pensja za rok 1922 15 listopada. Ponadto jesz- 
C7.e w br. ma być wwńla-eona pensja za rok 
1D21.

Obie pensje prze widziano są budżetem im i . 

1927, w-zgloelnie w prowizoijum  budżetow einhu  
I-szy kw arta! 192S.

I w o l R i e n i e  1 2 . 8 0 0  r o b a ł n i k ó w
(Ttdefon-.m od naszego kora-jiiiTnlemaj

W arszaw a, 15 października. G łzcezpusnoii' 
ta* notuje, że w najbliżs-:yyh (iniacli n,a nasią- 
pić zwoinienie 12.000 robotfeków . zatm dnin- 
nych na kolcjaeli. Pismo a taku je  z tego powu- 
0.u m inistra Romuckiego.

P K jiK p g a ls  sewistklsgo
(Telefonem od riancgo korespoiul-scta')

W arszaw a. 15 paźdz-k irik i. Policja woiko- 
w yska otrzymała- wczoraj wiadomość, że p o  
ciągiem, przybyw ającym  z W ilna, >edzie w y­
b itny  szpieg sow ieck i Istotnie zatrzym ano nie­
jakiego Pech omowa, u k tórego znaleziono du­
żo dowodów rzeczowych. Stw ierdzano, że j-. st 
on szpiegiem sowiecidm, działającym  specjal­
nie na terenL  D. 9 . K. o.

HlgaiSKif. W tre m ia  ftaleiset:
(Tdegram iskrowy „Nowej Reformy11).

Berlin, 15 października. Pod  przew odnic­
twem  E tte ra , delegata Szw ajcarji, rozpoczęła 
się w Badcn-Baden m iędzynarodow a konforen 
cja ko lejow a' w- sprawie rozkładów- jazdy i 
daslanzain ia  wagonów jazdy. W  konferencji 
biorą udział przedslawn-ieie 230 dyrekcyj ko­
lejowych E uropy, tudzież przedstaw iciel Ja^ 
ponji.

HsttiGi zloźył KleraanPfteo partii 
rcdykalnsj

(Telegram iskrowy „Nowej Refyrmy‘9.
Paryż, 15 paździe”nika. Na kongresie fran ­

cuskich radykałów- w R ord?au \ ośw iadcz” ! 
Herriot, ze składa kierownictwo partji i po- 
nownego w yboru nie przyjmie.

Formalna d jm ijja  ssblnstu 
KtrtlysRlejo

(Telegram iskrowy „Nowej Reformy11).
Budapeszi, 15 pażdzim nika. G abinet węgier-t 

ski podał się do dymisji. Jak  słychać, dem isja 
spowodowana została  pod Avzg’ęduin fu m a l- 
nym w czorajszym  '.wynikiem w prjin-.-.i <'Ws2v 
rzy tysiącfranków ek, w rzeczywistości .itrdnak 
chodzi tu  o umożliwienie Ecthlcnow i przeproś 
w adzenia rekonstrukcji gabinetu.

O ls s  z  e jp i?  mmi
(T ion.aczenie z angielskiego).

(Ciąg aąJfy) t6

R o z d z i a ł .

Pólka na k siążk il

Przed samym południem następnego dnia 
R m grosę-udal się do Bip.ona, by zasięgnąć w ia­
domości o stanic zdrowia kam erdynera. Burza 
inincja, w iatr przycichł, a jasne choć blado słoń 

Kc e  zim ow o przeglądała przez (lim ury. A rtur 
sam odpowiedział na pukanie detektyw a Byl 
W rannych pantoflach, -w kamizelce j na jedu m 
oku imał przepaskę. Wygilądał blado i' mizer- 
ńje. N atychm iast rozpływa! się w wyjaśuie- 
m ach i przeprosinach.

°,krul'ui(> ’nfi° 0 
( M m  lub &a‘dziS7' i,ov,'no; zę jo‘stem wa-
Tczoraj? N e‘f  WCm‘ Musiale,n Ci9 przestraszyć

L° dzi' 8' ,;- że dobrze „ę c:zu ?sz Ale co C] się stalo w okoy
-  Y .ijd z , p ro sz ę  ek?, n a  chw ile ,
R u, ose p .yjąl zaprosztuiio i - n i  -I sio 

r maluj kuchence, której 0kna w yehudfily na 
ągrodek warzywny. - -

] ytlalem  duzo o to lrc  —  rzekj detektyw  
Auik, którem u wczoraj uległeś przypomina 'to ' 

ghę objaw y delirium tramensjiatle to musiałoby 
być w- daleko posumątem siadjum . W idziałem 
podobne rzeczy i w;'om, że nio może być o nich 
tu ta j mowy. Ale to oko? Czy to nie-stoi w zwi.jg 
5kU z w-cz-orajszym przywidzeniem?

—  W ialn ie  i ja się tego .obawiam, — odpo­
wiedział x\r:ur. B yły kam erdyner był już zupeł ­
nie opanowany.

—  W czoraj w nocy znalazłszy się w lói.ku 
rozważyłem dokładnie wieczorną przygodę 
i sam śmiaiem się ze swych przywidzeń. Wiem 
poczułem ostry  ból w oku. Trw ało to ze dwi? 
godziny, a potem  przeszło. Ale oko nabrzmiało 
i w ygląda niesamowicie, co mnie trochę niepo 
k Oi.

  01 Z oczami nie można żartow ać. Musisz
iść do okulisty po południu.

— W B ndport niema dobrego specjalisty. 
Moja zona chce, abyśmy pojechali do Londynu,

D etektyw  zląkł się, że były kam erdyner po­
wziął podejrzenie i że w i n aposou przyff t y  
wuj? sobie ucieczkę. Bo jakim ś jednak  izrsio 
(I-o&ze-ćH cło T\’nioslviij i  o Criton chce jedynie cho- 
robą oczu wyjaśnić w-czorajszy atak .

Goś podobnego było z góry do przewie. lenia. 
Ringrose naw et z ]>ewną p rzy  jem noseią sk t- 
stalow al, że jego ofiara odzyskała równowagę. 
W iedział, żo eksperym entu w żadnym  w ypad­
ki* nie będzie mogl prędko powlóizyc. ̂ Osądził, 
że można wugóie p rz e p ro w a d z ić  co ra ju y że j
trzy próby. .

Ro chwili do pokoju w?szl i_] ani_Jam na. By­
ła ona bardziej sińosźona, niż maż. D otck t\ w 
z rozmoe.y wywni-oskowal, że Littcm nie opoj 
wieelzialHcj szozeguió.y uwej PlZ,ygodv , og’iani- 
czając się do Wzmianki, iz padł ofiatą halucy­
nacji. A-(o W est też nic umiał powiedzieć nic 
więcej.

—  Obejrzałem dokładnie mieszkanie za dn'ia-. 
mrs. B ilion — rzeki — , nćlzdem bowmin, że 
mąż pani dojrzał w m roku figurkę chińską, s ta ­
now iącą ornam ent ściany, czv obrazek, k tó re ­

go poprzednio me z a u w a ż y ły  A]o 1)ic „ odo.
bnego! M usim y więc p rz y ją ć , że pa di ofiara cze- 
go-ś, co leka zc - j ^ i ą  ^m dzeniem  optyczuem . 
Jedźcie państwo do 8pecjHi9ly a pot(MU wSZvst 
ko wróci do normalnego trybu

Pani Jan in a  przypom niał, ' ■ . . .  . n!p.
dawno wyraził chęć obejr/p r,- ' A, , ’ .

1 , 7 .  1 d’°*.ycji I zwiedził do-
klan-iue Włł ę pod przew odinctw am  ric i . j  ko-
lncty. Rozidad podobał mu Su, 0nT0mi!;e.

~  to wszysnco dla n h Ą  za oośzerne. 
r z e k . -  Chę me wyouU;nvalbym ^  djt) 
ny domek, tylko na nm ,ejęz;p sJial

N astępnego ran k a^B Jtonow io  udali się do 
Londynu, Meąu rvrOiuh po diwóch dniach, przy­
wożąc pomyślne w iadom ości> O kubsta stw ier­
dził, że. Artur ma w yjątkow o dobry w zrok, juk 
na swoje la ta , a  z tiuzenio optyczno, którem u 
ulogl, tlóm aczyl cbwilowym z!yrn & ancril łWf. 
wow. Na ogól jedna i zbagatelizoiwai całą przy- 
godę.

B ń to a  wrócił do Bndport u w doskonaly-m n a ­
stro ju  ł podjął dawny try b  ży c ia . O k a z y w a ł n a ­
w et detektyw ow i 'dęcej życzliwości, niż poprze 
dnio. J a n  Ringrose nie zaprosił go jedm k do 
.siebie, czui bowiem, że spotkałby  się % oporem.

9 yrncza-sem minęła zima j nadeszły pierwsze 
pogodne dnie wiosny. B uton począł znów cho­
dzić im dalekie spacery, zachęcając detek tyw a, 
by mu towarzyszył.

—  W iesz — mówił ^—  niedaleko s tąd  jest 
prześiic-zna m iejscow ość^— Manor Ilouse. Ćbę- 
t.nie tam zachodzę na szk lankę herbaty — wy- 

v,ze mną.
Ale J a n  Ringrose nie miał wcale ochotv po­

kazyw ać się w Manor Ilouse Hotel, oświadczył 
więc, że nie może robić w iększych spacerów,

natom iast zaprosił oboje Bittonów do sijbio nu 
wieczorną herbatkę.

B itlon odmówił z poćzątku kategorycznie, 
ale w dwa dni później przyszedł z żoną i w ie­
czór minął bardzo pizyjem nie. D etek tyw  p-jsta- 
ral się o różno rozryu ki i zapali! tyle lamp, że 
każdy kącik był rzęsiście oświetlony. Po kola­
cji wszyscy zbliżyli się do l  omin-ka. B ilion nie 
chciał zająć fotelu, w k 'ó rym  sfedzrai owego 
krytycznego imieezormulokował się więc między 
gospodarzem i żoną, z tw arzą zwróconą ku kra- 
ci? kominka N aogół byl bardzo oż-’\\ ieny, mó­
wił dużo i d-JTziicii niejeden szczc-gól do w iado­
mości, k tóre detektyw  posiadał już o lordzie 
Brocke.

—  f.Inie się zdaje —  mówi! — ze zadzieranie 
i  władzami spram ialo przyjem ność temu czło­
wiekowi. Załatw ianie każdej kwostji zostawia! 
na ostatn ią  chwilę, a potem  pod Obloną nocy 
przekrada! się do bram . Lord nieboszczyk tez 
wici? czasu snęćlzuł we W łoszech, mia naw et 
willę nad  jeziorem  Como. Ou>-; pan mój prze 
m ykał się do niego i w y m u sza ! pieniądze pod 
rozmaitemi pozorami. Ale brat doinal mu 7 1 v\sze 
chętnie. Cdekawy- jestem, na jak  Hugo starczy
Brocke-Norton?

—  'W&pomnialeś. że To nie żonaty człowiek?
  Xie. On nie cicąd kobiet. Moja żona. k tó ­

ra urodziła się w Brocke-Norton pniwiadn. że 
znwsz? uznawał tylko męskie tow arzystw o i to 
w dodatku takich sam ych jak  on manj.ików,

— A ów brat? Czy to tego samego rodzaju 
cziow-iek?

—  Ach, nio"! To byl raczej sportsm en, żyjący 
zaiwsze na śwneżom pow ietrzu, lubił jazdę korte   - - i. — - 7    - .1   t  -----
ną, gry, ptj-wanie. .Jesień sjiędzal w domu, póki

—  W ięc to było mai/.eńsiwo bezdz.etncr
—  AcH To sm utna liistorja! — odpp*i<- wutj 

B itton z zadum ą w tw arzy. Po zm arłym  l,,idzie 
pozostał synek chory umysłowo, k tó ry  um arł 
w rok po śmierci ojca i dziew czynka starsza 
nieco od nisgo. m ieszkająca teraz a wuja.

— W idziałam  ją  niedawno w sam ochodzie — 
z.auważyla pani Jan ina . B ladziulkie biedactwo, 
ale ludne.

—  Chłopczyk byl też k u n i u. uz;Y kimit. te­
go ojciec, lord R ujiert, byl tęgim mężczyzną 
dw a razy tak dużym, jak mój pan. B rata  trak to ­
wał zawsze jak młodego chłopca j wybaczał

T ak  więc były kam erdyner w spom niał
mu jeg '0  szaleństwa.
0 śmierci dziecka, jakkolw iek nic ?dradżo! chę­
ci zapuszczania się -w szczegóły. R bi‘>r »<• 
nalegał i zręczme skierow ał rozniow«.• na mau 
tory. Pokazał swoim gnśelom plan d.uuku. k tó ­
ry kr. za i ziobić arch itekcie. Ten szczegół, 
.świadczący do jak ich  drobiazgów  posuwał się 
w obmyślaniu 1 w- przeprow adzaniu .swych za­
mierzeń, uyl typow y dla jego skrupulatności
1 sposobów- postępow ano .

—  Ale pan nie bęrlz-e mini g  m .<-"<» 
koju, —  zauw ażyia pani Janina. A ^ażUi jcę- 
dzoj, czy później musi odczuć brak jak iegoś 
takiego n?.dprogram owi'g) kącika.

—  "Tylko nie ja. proszę pani —  jest.am sam ot­
ny jak palec. Nie mam naw et dalekich k rew i 
nych, ani jednego siostrzeńca, czy siostrzenicy.

—  Źlo je s t nie m ieć nikogo bliskiego p ł zy 
sobie, —  zauw ażył z zadum ą B itton, — szczer 
gólniej odczuwa się  to  w długie, zimowe wie­
czory,

A (C. a . n v
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Krzywda $zk®ły
O gól społeczeństw a nie zajm uje się zb y t w ie­

le szkolą, i nie in teresu je  się zagadnieniam i pe-
fiagogicznemi, choć one należą do n a jw a ż n ie j- . tacje z przed.-;tawioidanii ententy. Po zajęciu Kry- 
Rzych zagadnień życia. Często też  pow tarza  się mu przez wojska boiszewiolue. Winawer udał się 
tr  te j dziedzinie pew ne hasia, u ta r te  pojęcia, n a  parowcu greckim do Francji. Zamieszkał w Pa-

bolszewików, nie stawił się. Po przewrocie bolszp- 
szowickitn udał się na  Krym. W rządzie tam utwo­
rzonym piastował godność ministra spraw 'zagra­
nicznych i na tein stanowisku prowadził porfralk- (Tolcfone-ri'. o ’

lesl
naszego korespondenta)

<£-zy t, zw. u staw a sanacy jna . Podw yższa ona wiewającą wspomnienia, p. t. r Niedawnieje“. 
ryO M T  godzin, obow iązujący nauczyciela w w  ro tu  bieżącym na wiosnę Winawer odwiedził 
fckolach średnich. Pozornie je s t to kw estja t y l - , W a^zaw ę, gdzie wszedł w bliżsizy kontakt z szore- 
ko finansow a, w  g runcie  rzeczy w jk o n am e tej 'gicm swoich dawnych przyjaciół politycznych z p. 
M ław y godzr w  szkołę, w jej poziom i zadania  i Alekeandirein Lednickim na czele! “

ychow aw cze. . . .  ! Zmari w miejscowości
,'r P rzed  wojną., k iedy  znacznie więcej czasu po­
św ięcano zagadnieniom  pedagogicznym , na 
j>’dśtaw ie  dośw iadcz mia państw a o w ysokiej 
H £?urze pedagogicznej, okneślano

ZmaTł w miejscowości Mentewne St. Bernard 
w Sabandji — po ataku  apopłektycznym. Pogrzeb 
odbył się w Paryżu.

najw yższy
jry m ar godzin nauki, obow iązujący n a u c z y  d u m a l i /  7
Meli zależnie od g rapy , 18, 20 i 24 g. Maximum, H y l t l i a i y  L  ci, 5 1
U; znaczy  najw iększy w ym iar, jak i w ykonać Jak  denoszą pisma londyńskie, 'brytyjska L' 
Efoeina z pożytkiem  d la  -.szkoły i nau k i —  poza radjowa wezwała swoich członków, aby w czasie 
ń ió ry  w ykraczać nie należy, ale k tó ry  nie mu- j£7 b. m zwm-c-aM uiwugę na mogące się wtedy nka- 

być zawsze stosow any i k tó ry  fa k ty c z n ie ; ?ać jakieś zagadkowe, nieznane sygnały, i aby
często był obniżany. jo tych s p o t  rzężeniach zawiadomili zaraz centralę.
t. T ak ą  granicę w ytrzym ałości nowoczesna Zarząd Lig-i przypomina, że w roku  11)24 około 
pedagogika określiła d la  uczniów  godzin 5 jowego terminu w  Ameryce w aparatach mdjowych 
dziennie, dla nauczycieli w  szkołach średnich 3 przejmowano sygnały, składające się z punktów 
przy pew nych przedm iotach, 4 przy innych, w  ikresek, a  nie odpowiadające alfabetowi telegrafu 
szkołach pow szschnycli 4. Można tę  gran icę jllorcsgo, ani też nie pochodzące z  żadnej znanej 
przekraczać — każe się to robić i uczniowi i stacji nadawczej.

Przypuszczano naówcizas, że sygnały pochodzą 
z Marsa. Jeden z sygnałów składał się z czterech 
kropek. Jak wiadomo, Mam jest czwartą z rzędu 
planetą, sądzono więc, że owe cztery kropki mają 
określać ową planętę, jako stację na.łwaezą.

W arszaw a, 15 pnździavn'.ka. Dzielnica W ol­
ska  b y 'a  ubiegłej nocy terenem  krw aw ego po­
rachunku  na tle party jneni. Ofiarą padł 37- 
le ta i bronzow nik K ryński. Bawił on do 11 w 
nocy w jednej z restan racy j przy ul. W olskiej, 
poczem z przyjacielem  poszedł do domu. W 
pewnym  momencie przystąpiło do niego trzech 
m ężczyzn i dwie kobiety  w chustkach, silą o- 
derw ali K ryńskiego od je.go przyjaciela i za­
częli do niegp prażyć z rewolwerów. Padło kil­

kanaście  strzałów , w ym ierzonych z najbliższej 
odległości. K ryński padł trupem  na miejscu. 
Swa i dek strasznego  porachunku, przyjaciel 
K ryńskiego, K osm an, zaalarm ow ał policję i po­
gotow ie. Zwłoki K ryńskiego leżały do godz. 2 
na chodniku przy ul. M łynarskiej. Osierocił on 
żonę i 2 córki. W edług dotychczasow ych d a ­
nych, m orderstw o zostało dokonane na tle  par- 
tyjnem .

-----------------o------------
i ł-tw iw jy  ""-"-.'im

cyj katolicki eh, w kościele nabożeństwo wieczór- i. wio wek i ego o misji prof. Komanerera, wypełnił po 
ne odprawi się po ukończeniu obrad. Wieczorem brzegi sale Klubu i wywołał żywy oddźwięk w pra- 
dla wszystkich kościół będzie otwarty dopiero ocl eie. IV tydzień później wygłosił odczyt o ostatniej 
18 h. m., t. j. od poniodtoiaJKu. —- W czasie n-owen- sesji Bady i Zgromadzenia Ligi Narodów, ivr któ-

nauozyoielowi, ale w tedy  trzeba  ponosić kon­
sekw encje i otrzym uje się efek t, k tó ry  je s t za< 
msze ujem ny.
‘ D r K opczyński w wielu już rozpraw ach udo 
wodnił, że d la  uczniów  G-ta godzina w  szkole 
nie przynosi już żadnego pożytku , a  częste 
przynosi szkodę. Nie robiono jed n ak  dośw iad­
czeń eksperym entalnych z przem ęczonym i nnu 
ctzycielami, a  przecież sprawa to równio ważno 
me ze w zględu na nich sam ych, ale na uczniów. 
Uczenie bowiem tak ie  nie ty lko  nie przynosi 
poży tku , ale m usi przynosić szkodę. Ale to  jest 
ty lko  jedna strona  zagadnienia.

D ruga jest niem niej w ażna,
' P raca  nauczyciela, a szczególnie gdy  chodzi 
o uczniów starszych , nie leży ty lko  w tem , co 
nauczyciel w ykonuje w szkole. Pom inąwszy 
już zajęcia z sam ą szkolą zw iązane, jak  poprą 
w ianie zadań, w ycieczki, k ó łk a  naukow e, musi 
nauczyciel wciąż się kształc ić  i iść z postępem  
w iedzy, musi w ykonyw ać olbrzym ią p racę śle­
dzenia całego ruchu um ysłow ego, nie ty lko  
zbriązaneg z jego specjalnością, ale odnoszące 
go się do -wszystkich najw ażniejszych zagadnień 
wiedzy i życia. W szak je s t w ychow aw cą — ? 
wszak m a w ychow anków , k tó rych  zain tereso­
w ania ta k  różne, a  w śród k tó ry ch  w id u  zdol­
nych i m yślących w ybiega poza. szranki szkol-
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0.0. K. Krakfe B3hsc,.Ołasu M h“
O trzym ujem y n astępu jący  kom unikat z pro­

śbą o zamieszczenie:
 ̂ Od szeregu m iesięcy pojaw iają się w »Glosie 

N arodu* arty k u ły , obliczone na  w yw oływ anie 
nastro jów  przeciwko praw ow item u rządow i i 
w ładzom , a w szcaagólnoścl przeciwko m ini­
strow i spraw  w ojskow ych i w ojsku  względnie 
jego  częściom.

A rtyku ły  te  w  treści sw ej godzą w  najży­
w otniejsze in teresy  R zeczypospolitej bo w , - - , T, . . u
g ió ,™  podw aliny, k tó re -u  s ,  i POZOSM mu-

- . , a.      pamięci Jan a  Kasprowi-
św. Jan a  Kaniego (ul. su . Anny 8). ; cza. O wieczorze tvm pisano już w ..Nowej Refor-

PROF. ST R Z Y GO W S KI W KRAKOWIE. — mrle“ obszerniej.
Wczoraj o godz. 11 przed południem przybył Oncgdaj odbył się odczyt prof. Romana Dybo- 
z Wiednia do Krakowa znakomity historyk sztuki, skiego. Prelegent ze znaną swadą opowiadał o kon- 
prof. un.iw. wiedeńskiego, dr Józef Str/ygowski. gnesie YMCA w Helsingforsie, na którym wraz 
Na dworcu powitało prof. Strzygowskiego grono z wiceprezesem O jtrowskim reprezentował polską 
krakowskich uczonych z dr J . Muoztkowsik:in na YMKI), która według oświadczenia p. Dyboskiego 
czele. Z dworca udał się pref. Sfcrzygowski na W a-' ostatnio już w 75% uniezależniła się, także pod 
weł. gilzie w katedrze zbadał szczegółowo kamień- względem finansowym, od organizacji amerykań- 
rą  śiedaiowi&caną rzeźbę plecionkową., zachowaną sklej.
w zakamarku pirzy kaplicy M.B. śnieżnej. Następ- J W niedzielę dnia 17 b. m. odbędzie się odwo- 
uie zwiedził pałac i kolekcję a-rasów. Gościa opro-.łany poprzednio odczyt posła Marjana Kośeiał- 
wadzałi po Waiwdii dr St. Tomik owioz i d.r M. Mo. j ko wskiego, prezesa sejmowego Klubu partji pracy 
Pelowsfci, oraz inż. tifoser. O godz. 6 wieczorem o bieżącej sytuacji politycznej. Wstęp na ten od- 
wyglo-sił prof. St-rzygoursld w komisji h istorji, czyt tylko dla członków Klubu spoh-canego, oraz 
eatiuki Akademii Umiejętności dwugodzinny nie- dla członków Związku log-jo-ni.stów, wspólnie z któ 
zmiernie iateresujący odczyt p. t.: „Kord uml Stul rym ten odczyt jest urządzany. Począł/k o godz. 
in ilcr bildendcn K unst11) ilustrowany bjgafo prze- 8 wieczorem.
iroozami. W odczycie tym rozwinął doniosły pro-1 KRYZYS BOLSZEWIZMU. W ykład pod tym ty 
blctn prastarej sztuki północy, której cennym śla- , tulem wygłosi redaktor Konstanty Srokowski 
dem w Krakowie jest rzeźbiona plecionka w k a te -! w Kołlegium Wykładów naukowych, Rynek 39, 
drze. I w so łe tę  1C b. m. Podzątck o godz. 7 wieczni cm.

O godz. 9 wieczór wziął prof Sirzygowski Prelegent przedstawi w zarysie hktorję wałki 
udział w zebraniu, urządzonera na jeg-o cześć w sa - |o  wład7-ę, w partji komunistycznej po śmierci Lc- 
lonacn radcy Muozkowakiego, przyczem zetknął nina, ickołogję „Trockizmu“, która obecnie zosta­
wię z licznymi reprezentantami świata naukowego.: ła  przyjętą przez opozycję partyjną, wiesz cii cały 

TABLICA PAMIĄTKOWA. Dyrekcja g im na-'sP‘Ot sprzeczności wewnętrznych, w których uwi- 
zjum św. Anny w  Krakowie, w listopadzie b. r. Si(ł komunizm, stojący coraz wyraźniej pized 
oddani tablicę pamiątkową ku czci profesorów, problematem i alternatywą: buonapartyzm aibo 
i uczniów tegoż gimnazjum, poległych w latach u-padd».
1914— 1920. Dotąd wyszukano następująco nazw i

1 E A  T  IiV  ^ j | i

I38T Kzeiislcwlenło popularna:

i n i g  r f i i
y>. Ra’uck‘t

W  p i ę t e k  d n i a  1 5  p c i d z E e r n l k a  102.il r .
o  g o : i z .  7 ’3 0  w » e t x ó r  

P rem ;era  P rem iera

T n iec .szcz tfda
opereYka S lriza

K 1 \ A  1 Sa!

chał Bociański. Jerzy Czerwić 
Dzicduszycki, Alojizy Gorczyca,

u, Stanisław hr. 
ózef Jak lis, Józef

podległych m i oddziałach, zakładach i k u ltu ­
ralnych ośrodkach w ojska, oraz nakazu trafcto- 

ne. Czyż ma im się dać przew yższyć, g d y  oni w ania tego  pism a n a  rów ni z p rasą  an tipan- 
in teresu ją  się nowem i zagadnieniam i j nic o .s tw o w ą .
nich nie w iedzieć?  A le n a  to  w szy s tk o  trzeba. | Z arazem  w  zw iązku  z o s ta tn ie m i row elacja- 
czasu. A przedew szystkiem  nie może mieć siły  mi >Głosu i>aroćfu«, clotycząccmi jalwienia^ się 
na w szystko człowiek przem ęczony, k tó ry  p rz e ^ . w  redakcji zastępców  oficerów, żand. wojsk., 
przekorczenie g ran ic  swej w ytrzym ałości Lr a- k tó re  to  zajście w yw ołało w  społeczeństw ie 
ci w ięcej sił, niż tego n a tu ra ln y  bieg rz e c z y , rozm aite kom entarze na sk u tek  jednostronnego 
wym aga. ośw ietlenia red ak to ra  p. M atjasika pod jego

A  wreszcie jeszcze jed n a  spraw a, m oże nio w łasnym  dla siebie najw ygodniejszym  kątc-m 
najm niej ważna. Do niedaw na najw iększa część w idzenia, w yjaśniam , że w edle kodeksu  heno-

szą: dyscyplina i zaufanie do jej w ładz prze­
łożonych. S to jąc  na  straży najw yższych w alo­
rów  w ojska, jego czci i bonom  oraz karności ; Kuifcs?, Michał Kozub, Władysław Krzyżanowską 
podległych m i osób wojskowych, czułem się I Kazimierz Kurnie, Mieczysław Miś, Józef Mizia, 
zniew olony do w ydan ia  zakazu prenum erow a- j Fr.-M.ciiw-Aik Siali ca, Jan  Nartow.ski, Roman Paezyń- 
n ia  i rozpow szechniania »Gł03U N arodu* W jski, Józef ratsierbolc, Tadensa Pindelski, SYojciech

Prokcsz, Józef Bzpet.l, W ojdach Wołek i Jan  Za­
wada. Dyrekcja uprasza o zgłoszenie (tabzych i,a- 
zwLk poległych, celem wyrycia ich na tablicy pin 
mią tikowej.

laPiSHKla sie na członR50 L iii  
Oehrony P suieirznel P a n ita a H

pracy społecznej leżała n a  barkach  nauczycieli; 
brali oni też bardzo żyw y udział w pracy  n au ­
kowej, literack iej, publieystyczuej. Spełniali 
w ysokie obowiązki obyw atelskie. Czy w arto  
wyrzec się te j p racy  i narzucić nauczycielow i 
Laki w ym iar zajęć , by owa już d la  najsiln iej­
szych nie by ła  m ożliwa? Czy w arto  d la  te j m ar­
nej sum y, jak ą  się przez to  zyska? A przecież 
ta p raca  n iosła i szkoło pożytek. Inaczej bo­
wiem oddziałuje na  uczniów k toś, k to  robi coś 
dła społeczeństw a, dła w iedzy czy sztuki, niż 
nauczyciel, k tó ry  poza szkolą nic nio widzi.

Mógłby k toś n a  te  w szystkie a rgum en ty  po­
wiedzieć rzecz jedną: lekcjo pryw atne. A p rze ­
cież to nie osłabi wcale poprzedniego dow odze­
nia. Są nauczyciele, k tó rzy  prócz szkoły udzie­
la ją  jeszcze lekcy j p ryw atnych , bo Ich zmusza 
do tego bieda i że mimo u staw y  sanacyjnej 
udzielać ich  będą. Tolerow ane to je s t do czasu, 
dokąd  pensje urzędnicze nie są  jeszcze nor­
m alne, ale przecież nie ta  część nauczycieli, za­
pracow anych lekcjam i, stanow iła postęp  szko­
ły. Nie oni pracow ali naukow o, społecznie) 
k ształcili się więcej sami. Czyni to ta  część 
d ruga , bardzo liczna, k tó re j te raz  uniem ożliwio­
no tę  pracę. Ustawa sanacy jna  godzi w  elitę 
nauczycielstw a, w to , co było postępem  szkoły, 
w  je j poziom. O tw iera drogę, na k tó re j szkoła 
s tać  się może rzemiosłem, nic sztuką, na  której 
robi się form alnie to  sam o, a w gruncie rzeczy 
coś zupełnie innego —  tak  zgoła innego, jak  
różne jest dzieło sztuki od podobnie w ykona­
nego szablonu. Staczam y się po równi pochy­
łej. S. T.

rowego, z k tó ry m  p. M atajasik w inien by ł się 
zaznajom ić choćby z ciekawości, nio stanow i 
po jedynek w yłącznego sposobu załatw iania  za­
targów  pom iędzy ludźm i, m ającym i poczucie 
w łasnego honoru i że żądanie oficerów  zmie­
rzało jedynie do honorow ego załatw ienia sp ra­
wy. —  Dow ódca Ckr. Korp. Nr. V.: Stanisław  
W róblewski, gen. dywizji.

K om unikat pow yższy ogłasza także  Polska 
A gencja Telegraficzna.

Maksymilian Winawer
mak donosiliśmy, we Francji zmarł wybitny 

prawnik, działacz polityczny- i społeczny, Ma.i-y- 
B.iljar Winawer. Urodzony w 1S63 r., studiował 
prawo w uniwersytecie warszawskim, następnie 
przeniósł się. do Petersburga, wstąpił do palestry 
i przez pewien czas pracował w Lince! arji W lodzi- 
nń-rza 6  pas owi cza, wysuwając się na czoło znaw­
ców prawa cywilnego, a  między inneini specjalnie 
prawa polskiego. W 1905 r. wsławił się jako ohroń- 
ca w procesach przeciw uczestnikom pogromów 
w Kiśzy-niewie i Homlu. Od tego czasu bierze 
udział w życiu pobtyezuem jako członek kadetów, 
współredaktor „Rjtcz“ i uczestnik organizacji 
,,Związku równouprawnienia żydów w Rosje*. — 
W ybrany do I. Dumy z m. Petersburga, był je­
dnym 7. cajezywuejszyeh jej ozłoków. Po rozwią­
zaniu Dumy podpisał pamiętną odezwę wyborską, 
za co został skjozany wraz z innymi na 3 miesiące 
więzienia. Po rewolucji 1917 r., rząd tymczasowy 
powołał go na senatora, wybrany też został do 
obu przocLjiairlementów i do zgromadzenia ustawo­
dawczego, na  łktóre jed n a j już jakcęścigcny przez

KASYNO OFICERSKIE W KRAKOWIE urzą­
dza w sobotę dnia 16 października b. r. o god. 8 
w ieczorem  I-szą. Tcymbobj z tańcam i, zaś w ni odzie- 
ię d u i/l 17 b. m. o godz. 5 popol. I-szą Wesołą her­
batkę z tańcami, przeplataną częścią kabaretową. 
Przygrywa do tańców jazz-band 8 p. ul. Goście mi­
le  wiiLz.ia.ni, w prow adzen i p rzez  znajom ych  ofice-powodu , wlotoani 

Lotcrja Tf-w lub w p row adzen i p rzez  znajom y 
row , lub  p o siad a jący ch  s ta le , sezonow e Ica.rty
wktępu, wydawano obecnie przez zarząd Kasyna 
ofie&r.skiego, n a  w n io sek  o fic e ró w  i w prow adzają-

^ a s n B C B a a u a E s a n H Ł  BHEBSEsaHHHgns ^
“  T E A T R  S W IE TL K Y  u i. Karm elicka 4 g
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TComedja rom antyc.m a w  10 ak iach . Ś\v:elna w yslaw a - a  
NottnrzAsn.1 reżvseri;i! Stiec'alna iJusrracia m uzyczna! — ■BS Nowoczesna reżyserja ! Spec*a!na iiusrracja m uzyczna! _  

■  W rolach g-tfwnych w ysiępu ą :  nasza przem iła rotlaczka a
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Każdy program  Bagaleli jest n a  miłazą rozryw ką w  Kraków e
— gs

tfl P o c z ą t e k  p r z e d s ta w ie ń  o  g o d z in ie  u - te j ,  Y i S*iO ^

n i e w i d z i a n a  d o t y c h c z a s  PFW S * O J  A

m  t u R P inmmm mmMm
D ram at rom antycznc-c*  im lurniczy. Niezliczone 
aw antury  1 przygody mitoBne naigłośnie*»e^o 
rozbójnika Anglik W roli glównei ulubicnteo 
natodów  lO ftl M lX . Ponadto farsa  w  2 akiach 
p. t. Co c z y n t M a s  oraz T y g o d n ik  F o s a

Stradom 15

- .a n s y  Orf 5 , 7 1 9

T e a t r  ś w i e t l n y Starci1

WOJEWÓDZKI KOMITET L.O.P.P. ko mir, i ku-
je*. Zapowiedziany festyn na Błoniach z 
diugo tnrająeej niepogody, oćtwohije się. 
filuterna, która miała .się inlbyć na festynie, oJbę 
dzic się w niedzielę dnia 17 b. m - o gCHlz. 12 w po- 
łu jn ie w Głównym Rynku pod a.ikaikuni Sukien-
nic, jak ubiegłego raku. W razie niepogody w u już- j STRZELNICA „SOKOŁA". „Sokół“ krakowski 
dż-alni wojskowej (ul. żwkrzynieolca)) o godz. 3 j za.«iad.ainia sv/yoh członków, że została otwartą 
po południu. Loterię zaopatrzono w bardzo bogate j 0(y anr;i do użytku strzelnica, mianowicie dla dni-, 
fanty których wykaz umieszczono w gałjjotkach h ^ y  w soboty od godziny 8 wieczór, dla druhiń] 
przy ul. św. Jana. ■ wo czwartki od godziny 8 wieczór a ( ła  druhów,

CZARNA KAW A urządzona staran iem  Syn-1 c,fibywają.cycii przysposobienie wojskowe, we śro- 
d y k a tu  Diziemókarzy krakow skich odbędzie j y  0d godz. 9 wiecizór. Również zostały wprowa- 
się w sali restau racji Udziałowej przy pi. Szm e - 1 d-zor.o ćwiozenia gimnastyczne dla druhów_ star- 
pańskim , w  niedzielę dnij, 17 października. W  . szych (pomad 35 Jat) a to  we wtorki, czwartki i so- 
proirramie, k tó rv  roz.ix>cznie się punktualnie o boty od godz. pół do 8-rncj wieczór. Zgłoszenia 
godz. 4 popoł., w eźm ieudzial poza m istrzow ską fcanccłarja
ork iestrą  20 p. p., szereg w ybitnych solistów. | 1 p /je rk o z ENIE KRAKOWSKIEGO KOLA PSL, 

ZNIESIENIE KOMENDY MIASTA. Minister! ^  n.KAŁVUwai\.tuu
s j t rw  wojskowych wydał rozkaz, znoszący ws

Pucz. o 5. 5-23, 7-20 i S'20 VI n iedzielą  o p . -  —  (ionid.

'Z a Ik  1-s: O C 'Z a El W1E 12
Największy jjJm francuski, dzieło na,w ybitiue;szych 
reżyserów  F ran c i. S łynny rom ans według "Wiktora 
Hugo. — Ostatnie dwie serje  arcyfiim u .Nędznicy** 
zaw iera;ą kuimiuacy.ine sceny jego arcydzieła i p rz e -  
■wyższa.ą potęgą wzruszeń a  i napięcia dram atycz- 
nogo pierwsze serje, klóre Kraków  tak gorąco przyjął

m
\m
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K raków , 15 października.

K a p i ta n  O r l iń s k i  n i e  p r z y l e c i a ł  
d o  K r a k o w a

Zapow iedziane na dziś przybycie kap. Or- 
liń>akregv> do  K rakow a, jak  się dow iadujem y, 
nie nastąpiło . Kap. O rliński zawiadom ił dziś 
w godzinach przedpołudniow ych telegraficznie 
K om itet Ligi Obrony Potwietyzjiej P aństw a, że 
z powodu choroby do K rakow a przybyć nie 
może. Tem  samem od czy te, k tóre  kap. Orliń­
ski m iał w ygłosić w  dniu dzisiejszym  w S ta­
rym  T eatrze , nie odbędą się.

Z j a z d  d e l e g a t ó w  i z b  
p r z e m y  s ł o w o - f a a E t J K s w y c S i

Z Poznania donoszą- "*
Odbył się tu zjazd delegatów  Izb przem y­

słowo-handlowych przy udziale przedstaw icieli 
w szystkich izb z Polski. W zjeździć wzięli u- 
dzial prezes izby przesnyslow o-handiow ej au­
striacko-polsk iej p. Tw ardow ski, w imieniu 
m in isterstw a sprawr zagranicznych p. W ilko­
sze ws ki, p rzedstaw iciel generalnego konsulatu  
pslskiego w Berlinie p. Smda, konsul pols-ki w 
Gadaczu p. M aciejewski. Jed n y m  z najiważniej- 
szych pumlitów obrad była spraw a w spółpracy 
gospodarczych izb przem ysłow o-handlow ych 2 
polskiem i konsulatam i zagranicą. Na ten tem at 
rozw inęła się diużaza dyskusja. Pow zięto sze­
reg  uchw ał. Omawiano również p ro jek t nowej 
u staw y  o izbach przem ysłow o-handlow ych.

E k s p e d y c j a  n a a k o w a  zM śszczo a a  
j t r z e z  n i e d ź w i e d z i e

„Izwiestja** donoszą, że w okolicach wti Muży, 
na Uralu, kilka niedźwiedzi napadło ekspedycję 
naukową prof. Gorodkowa. Człoidiowie ekspedy­
cji zginęli.

ZNIESIENIE KOMENDY M A S iA . M i n i s t e r ; 0(]:b(̂ zio giQ w sopot^ io  października
“ - » - - . . , ir,v(; r o oorfz 6 wiecizorem w lokalu ..Piasta*’

kio komendy obozow wrwownyi*, na k t o ^ h  mmj- ( ^  którom wygłosi poseł J. Bro-
sce stworzono we wszystkich tych miejscowo- J  > „Sytuacja polityczna**. Po rofe-
sci-ich komendy miasta. Rownocze&me rozkaz ton UA*.Kt dJ’ J 1 J
znosi komendy miasta w tych miejscowościach, j racie 
w których istniały dotychczas i  stwarza na ic h , 
miejsce jedynie oficerów placu. Zmiany to doko-i 
11 ywuja się pod znakiem oszczędności w budżecie j
wejskowym.

TEATR ŻYDOWSKI W KRAKOWIE. Jak  do­
nosi ..Nowy Dziennik**, w najbliższym czasie, 
z inicjatywy prywatnej, powstaje w Krakowie sta­
ły teatr żydowsiki. Kierownictwo teatru objął arty­
sta  Janas Turków, który zorganizował już zespół, 
zostawił repertuar i odbywa próby.

USZKODZENIE DĘBU WOLNOŚCI. Dozorca 
plantacyjny, przi/chodząc wczoraj po południu.(Tydidcń 
palmtaejami koło uniwersytetu Jagieł!., zauważył, ścielnyeh. 
że dąb wolności, rosnący opodal wszechnicy, jest 
pocięty ostremi narzędziami w kilku miejscach.
Ponieważ cięcia te mogłyby spowodować uschnię­
cie pamiątkowego drzewa, przeto zarząd plantacyj 
wiejskich pokcR obcięcia czterech gałęzi. Usako- 
kzenie dębu jest dowodom rozwyjrzenia szumo­
win miejskich, niszczących nawet drzewa planta­
cyjne,

SKUTKI WYSKAKIWANIA Z TRAMWAJU.

SanatorfHita GuteMforimBa
B a d e n  b e l  W ie n

| Id ea 'n y  pobyt Jesienny. Ceny nm jnrkownne. Nowoczesny k om fort

W io l i  nfcszi ęiliw eyo Jean a  V a l> an  -  ŁABRItL 
GAUiiia. Jako  n ienblaęar.y  Jav e rt — I£AH lOaUCT. R H I  
W podwńfnet roli Fantiny i Kozetiy — SAhuRA I  
MILOWA KO W. Jako  sierżant T henardier — 6.3  AULA RD « 
ilustracja muzyczna puwlęksicnych crklestr. Program 
palny cii dwu rodził! — Szczyt tecbntki i feżyswji

Z J 5 -M iĆ 3 .» łvI C Z E N I E ! !

m , KINOTEATR* sw. Csrlrudy 5
P o c i .  o so rfi. 5 , 7  i 9 , w n i d i l t l ę  od  s o d a . 3 p o p ił

B

h i s i j  z  k r a ju
(Koresp. „N. Reformy**).

Jarosław, 13 pnźikięinika. 
lotniczy. — Poświęcenie dzwonów ko- 
— Włamanie do kasy sądu w Pruchni­

ku. — Pożar).
(es.) W niedizteię 10 b. m., jako w pierwszym 

dniu Tygodnia Lotniczego, otlbyły się we w/-».yst- 
liich świątyniach uroczysto nabożeństwa przy 
współudziale przedstawicieli władz cyw ilnych  
i wojskowych. W p o łudn ie  w sali „Sokoła * wygło­
sił co’czyt o lo tn ic tw ie  prof. M alce. Przy pięknej 
pogodzie jesiennej odbyła się przcil południem

Adam Szprekinek wyskoczył z tramwaju w ulicy;żLuonoa pubiicznu. 1 o południu aumolot okrążał 
Starowiślnej tak nieszczęśliwie, że upadając najiiuaalo, poozem odbył s‘ę zajmujący mecz foeiba- 
ziemię, stracił przytomność. Zawezwane l ’ogoto- ]inVy między drużynami W.K.S. 2 p. iącwości,
wie raiunkonyo zawiozło Szarekinaka w stanie bez- 
przytomnym do szpital"

,-Dror1 a W.K.S. 3 p. leg., „Jnrosłnwna z w ym-

PODRŻUTEK. Na placu w pobliżu Aleji Mickie- Iacnl ° ;1 (3:0) dla ^ c z n o ^  1 r_
1 -  *’• żeńskiej. Niemo- Auw i, oobry. W sali „Gwiazay i c .

UROCZA^STOŚĆ ŚW. JANA KANTEGO. W ko­
ściele akademickim św. Anny dnia 15 b. m., t. j. 
w piątek, rozpoczyna się Nowenna do św. Jana 
Kantego, patrona Polski. Codziennie rano msza 
"św. przed grobem św. Jana  Kantego o godz. 8-mej, 
wdeczorem nabożeństwo z  nauką, o godz. 6-tej. 
Dnia 15, 16 i 17 brn.. z powodu zebrań organiza-

wicaa znaleziono noworodka płci żeńskiej 
w lę zostało przypuszczalnie porzucone bezpośre­
dnio po urodzeniu. Niemowlę oddano do Zlóbka, 
a  za matką irdrożono poszuk iw an ia .

KRADZIEŻ. Do mieszkania Jakóba Grossfebla 
przy ul. Krakowskiej, wszedł nieznany sprawca 
i skradł z kuchni płaszcz damski, wartości 100 zł.

ROZTARGNłENł. Emil Koliszer, zamieszkały 
w Jarosławiu, zgłosił do P. P., że dnia 18 b. m. po­
zostawił w restauracji kolejowej tut. dworca oso­
bowego lub też skradziono mu z kies-zc-ni po ittii 
skórzany, czarny z kwotą 512 złotych i 24o szy­
lingów austrjackich. _  i ,

Franciszek Babirecki, kapitan W. P. zgłosił do 
policji, że w tyntsamym dniu zg~uibu lub tez mu 
skradziono 250 złotych, które, miał schowane 
w bluzce.

WIECZORY W KLUBIE SPOŁECZNYM. Zgo­
dnie z zapowiedzią rozwija Klub społeczny w Kra­
kowie w bieżącym sezonie ożywioną działalność 
odczytową, równio bogatą jak Wszechstronną. — 
Inauguracyjny odczyt prezesa Klubu, prof. Krzy-

stawierne. Z akończy ł p ierw szy dzień ..Tygodnia 
Lotniczego** podw ieczorek  w salach kasyna g a rn i­
zonow ego, po łączony  z koncertom orkiestry 3 p. 
łc-r. pod bafutą kapo łmistrza J. Gosztowta.

1’oiiwięcfjnio dzwonów kościelnych w Zancczu 
koło Jarosławia, dokonał los. biskup przemyski, 
Nowak, w asystencji ks. prałata Męskiego i miej- 
scowfgo duchowieństwa. Dzwonom nadano imio­
na Michał i Mar ja.

W nory z 3 0  z. m. na 1 b. in. dokonano śmiałe­
go włamania do kasy sądu powiatowego w Fru- 
chtriku, cboik Jarosławia. — Skradziono galówkę 
w kwocie 1.192 zł 10 gr, 3 dolary i pozłacany ze- 
g.c.ek z łańcuszkiem. Policja państwowa poszukuje 
'sprawców.

\Y nccy 4 b. m. wybuchł pożar w domu gospo­
dyni Marji Knmiuskiej w Kramarzówce, której 
mąż Ja i przebywa na robocie wo Francji. Pastwą 
plomii.nl jładlo pół domu i tegoroczne zbiory. — 
Powodem iskrą z komina, która spadła na Mano.

I H l i M N Y .  P O K T i N
słynna tragiczka niemiecka w  dram ac:e życiowym 
w  7 aktach , osnutym  n a  tłe dram atycznych 
pm eżyć e io tycznych  p ięknei hrahiny pod ty t

DLA CIEBIE KOBIETO
N ajnowszy w spaniały film  „UFY“ 
Imponująca bogata w y sta w a ł Nie 
widziana tcchr.iśa km om atografu

MMm i c y p s ć
u r n  M O Ż N A

\V’iellii dram at Eenracylno erotyczny w  8 aklacli, 
lielen pikantnyoli syluacyj, tętn iący  nowoczesneni 
f-.yciem. W lotacli .g W w ^ ch :.„L IĄ N B ^  H A U ),

S t a r o w i ś l n a  21
Początek przed- 
w duic powsz* 
o g. 5, 7 i 9 .

(MWlfiATOH-im WSIO] KUIKOW)*  .
W spaniała lry ska ’ąca hum orem  kem ed a  w 7 
aktach. W roli głównej niezrów nany Ł tU sTE R  
K S A i J . yi. Nart program  w sp u n iaa  £ensae;a

TRUPA LILIPUTÓW
7/oitona z 8 o«Mj. najmn e sr.j ch Imlzi w  Swiecie 
rw stao l p r z e d  koidym  seansom , w prairia-ąo 
w podziw w dw Jw  swemi śpiewami i tańcam

Z T E A T R U  M. IM. J . SŁOWACKIEGO. Dziś 
na "przedstaiwieniu popularnem po cenach do poło­
wy zn iżonych  „Grube ryby** Bałuckiego, które 
jxżwtórzone będą jołzczo w niedzielę, na przedsta­
wieniu popoliidmiowem, jako w 25 rocznicę śmier. 
ci M. Buluekilgo, Wyjątkowe powodzenie, jakiem 
cieszy śię „Cały dzień bez kłamstwa**, skłania 
dyrekcję do powtórzenia tej sztuki jeszcze w so­
botę i w niedzielę wieczorem, poczem ustąpi miej­
sca. dwom nowościom z lekkiego repertuaru, które 
wejdą na afisz w przyszłym tygodniu. Jedną z nich 
będzie komedja francuska z powieści Vau.tele, 
prztrobiotia przez Andre de Lorde i Pierre Chaine 
„Proboszcz wśród bogaczy**. Prócz tego wróci na 
repertuar niegrana od dłuższego czasu komedja ( 
Tristana Bernarda i  Sp. „Prawo pocaltuiku**, w czę-< 
ściowo zmieniouej obsadzie. Role gLówne wyko-
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J/ają pp.: Star&ka i Komornicki, którzy role te za- 
lic-Łtiją do swoich popisowych kreaoyj komedjo- 
wycb. Nadto cały prawie zespół biurze udział 
w przygotowaniach do baśni dramatycznej Ger- 
harta Hauptmamia „Hanusia11, k tóra  jako widowi­
sko zadu&zikow® wejdzie na repertuar z końcem 
b. m. Foetyczoa ta  feerjai, która od czasu swej pre­
miery za dyrekcji Pawlik o wek i eg o nio była grana 
<w naszym teatrze, wraca n,o. scenę w całkiem no 
wej inscenizacji i odnowionej szacie dekoracyjnej. 
Próbami kieruje reż. J. Sosnowski, 
t TEATR POPULARNY „NOWOŚCI". Dziś w pią- 
■tek o godz. 7.30 wieczorem premjera operetki 
Stoiza „Taniec szczęścia1'. Z pań grają między 
innemd Orszafeba i Szcizepr.ńska, z panów Rzewu- 
Eki, Kaczorowski i UjheUi. Całość przygotowana 
przez  dyr. T . Pilarskiego
k KONCERT VASY PRIHODY, słynnego sfcrzyp- 
ka, odbędzie się w niedzielę, 17 b. m. w Starym 
T eatrze

REPERTUARY;
TEA TR IM. SŁOW ACKIEGO

Scbota, 10 października: „Cały dzień bez kłam. 
Stwa".

Niedziela, 17 października: popol. „Grube ryby", 
wieczór „Cały dzień bez kłamstwa".

TEATR POPULARNY „NOWOŚCI": '
Sobo.a, 10 października: „Taniec szczęścia".
Niedziela, 17 października: popoł. „Japonka" po 

eonach popularnych: wieczór: „Taniec szczęścia", 
j Pouie.lzialuk, 18 października: „Taniec szązę

Wtorek, 19 października: „Taniec szczęścia", 
ścia".

kompozytora najnowszej opery polskiej serdeczne 
życzenia.

ZGON STANISŁAWA MAJERSKIEGO. Wczo­
raj zmarł we Lwowie Stanisław Majerski, dyrektor 
gimnazjum żeńskiego i wieloletni radca mi- j-ki.

ś . p. Stanisław Majerski był osobistością we 
Lwowie powszechnie znaną i szanowaną. Dosko-j 
nuly pedagog wykształcił całe pokolenie w duchu 
narodowym. Szczery demokrata, poważnie- zapa- 
trujący się na ewolucje społeczne, szedł z postę- 
tein czasu i nie schodził nigdy z drogi interesów 
narodowych.

Zgon ś. p. Majerskiego wywołał żal szczery we 
Lwowie i kraju.

UCIECZKA Z SALI SĄDOWEJ. Z Lublina do­
noszą: Z gmachu sądu okręgowego zbiegł sprowa- 
cLcr.v na przesłuchanie agitator komuni.-tyczny 
z Wił na, Ignacy Szmidt. W  swoim czacie Szmidt 
zestal aresztowany za działalność komunistyczną 
w Dąbrowie Górniczej.

STRASZNA TRAGEDJA W CZASIE POGRZE­
BU. Z WaTszawy telefonują m m : W Klobuczku 
pod Częstochową, niejaki Nowicki w czasie po­
grzebu swej żony, która _ popełniła samobójstwo, 
z as trz e lił  niejakiego Wolińskiego, który rzekomo 
przyczynił się do samobójstwa Nowieokiej. Nowic­
ka miała się dowiedzieć od Wolińskiego® iż je.j mąż 
zapadł na. nieuleczalną chorobę.

NAPAD BANDYCKI NA WÓZ POCZTOWY. — 
Dnia. 12 b. m. około godz. 10 wieczór na dworcu 
kolejowym w Krośnie, dwaj nieznani sprawcy na-J 
padli na woźnego, transpordujcącego pocztę, i pod 
grozą rewolwerów wyrwali miu worek, 'zawierający 
20.000 zł, poezem zbiegli. Zarządzony natychmiast 
pościg posostał be,z rezultatu.

Woźnego aresztowani o. Napad został dokonany 
w najruchliwszej części dwo-rca, co świadczy 
o niezwykłej zuchwałości bandytów.

WYKRYCIE STRASZNEJ ZBRODNI. W po 
niedziałck, w ciosie gdy do Jasła  zdążał osobowy 
pociąg przez teren gm. Męcince, obok toru kol. 
przechodził robotnik kolejowy, nazwiskiem Stani­
sław Faiber. W chwili, gdy mijał go pociąg, .zauwa­
żył on w oknie jednego z wagonów jakieś ręce, 
które wyrzuciły większy pakunek. Upadł on na 
szkarp kolejowy i zesunął się do rowu. Wiedziony' 
ciekawością Faber, zbliżył się do pakunku, który 
który był obwiązany sznurkiem i zapieczętowany 
lak i c-m. Po rozwiązaniu tego pakunku z wielkiem 
przerażaniem stwierdził, żc wewnątrz znajdują się 
zwłoki dziecka płci żeńskiej, mogącego liczyć oko­
ło sześciu lat. Cale ciało było formalnie zmasakro­
wane. Głowa, ręce i nogi były odcięte od tułowia. 
O tern odkryciu Faber zawiadomił zaraz posteru­
nek policyjny, który rozpoczął dochodzenia celem 
wykrycia osoby, k tóra  jest sprawcą tego ohydne­
go mordu.

TRZĘSIENIE ZIEMI. Z N. Jorku donoszą, żel 
obserwatorjum Fordham zanotowało wczoraj dwa i 
,-dine wstrząśnienia ziemi, kiórych ogniska itżalo 
w poi iiż:s Kamczatki. ■ j

UPADEK Z OKNA 17-GO PIĘTRA. Z X. Jorku 
donoszą: Były perski konsul generalny, Tcpkat*
Chan spadł wczoraj z okna 1 ? 'piętra klubu Yale 
na ulicę, i zabił się na miejscu.

Krwawe występy komunistów w Beriinie
Z Berlina donoszą: jm unD ei odbyli w  zam kniętych lokalach szereg
Grodowe .posiedzenie sejmu pruskiego m ia ło ' zgrom adzeń p ro testu jących  przeciw  ustaw ie 0

p r a w y  s ą is iw e

przebieg dosyć spokojny, chociaż trybuny były 
i zajęte przez kom unistyczną organizację »Ro- 
I tber F icn tkan ip fcrbund* . Ńa gaierji znajdo­
wano s:ę dwóch urzędników  policji krym inalnej, 
k tó rzy  poprzedniego dnia przem ocą w yprow a­
dzali postów z sali.

ITzewodnic zący sejm u zapowiedział szereg 
zarządzeń, by zabezpieczyć prezyrdjiirn przed 

przez posłów  różnemi tw.ur-bombardow ani c- m
na .Montelupich przeciwko demi przedm iotam i. Dzwonek przew odnicząee- 
wmicszanych w aferę de- S°  zawieszono na łańcuchu, bv posłowie nieł-v • i T-.s n C.'l ! fvn O ol tl A Ann ń 1/   Pł  ̂ ■z w oda i

Z a p i s k i  l i t e r a c k i e
— SŁOWNIK „DOBÓR WYRAZÓW". W tych 

dniach opuścił prasę 1 zeszyt, słownika wyrazów 
bliskoznacznych i _ iediwznaeznych p. t. „Dobór 
wyraRów", do praktj cznego użytku, ułożony przez 
Romana Zawóliiialkiego, redaktora „Poradnika ję. 
zykowego". Potrzeba takiego słownika dawała 
się u nas oddawma uczuć; jest to bowiem zesta­
wieniu pod 1000 artykułów pojąć logicznych 
wzsyslikich to pojęcie oddających rzeczowników, 
czasowników, przymiotników i  przysłóułków, 
a często i całych zwrotów, ziwlaistDcza przysłowio­
wych. ,|

Korzystanie przy doborze wyrazów z tej części 
pierwszej ułatwi w dalszych zeszytach )3 i 4) ze­
stawiony przegląd abecadlowy, z pomocą którego 
Tla każde pojęcio wyszuka się zasadniczy wyra-z 
i wszystkie bliskie, podług podanej liczby, 
f Całość ma być uikończena jeszcze w r. b.; do te­
go czasu można w każdej księgami przy 1 zeszy­
cie składać przedpłatę na. całość (zł. 15.50 z prze­
syłką,) a po wyjściu całości cena, będzie podniesio.
eioua.
;K to  odczuwa potrzebę znalezienia prędkiego a wła­
ściwego podczas pisania, wyrazu, niewątpliwie za­
opatrzy się w ten podręcznik, którego pierwowzo- 
i  yw jęz. angielskim, francuskim i niemieckim ma­
ją już po kilkadziesiąt wyrazów.
%. NR .18 „GAZETY LITERACKIEJ" poświęcony 
sprawie szkolnictwa polskiego, zawiera szereg nie­
zwykle ciekawych artykułów, -jak: „Fabrykacja 
mamutów" (artykuł wstępny), „Snobizm i postęp 
pedagogiczny" (dr Zygmunt Mysłakowski), — 
»0 ksizlalecenie estetycznego odczucia poezji" (dr 
JułjusB FeMhorn), „O nauczaniu języków  k lasy cz­
nych" (B. B.), „W ym ow a c y ta tó w  —  w sp raw ie  
wydarcia Sienkiew iczow i z rą k  mlod>zicży“ (Zan), 
'„Z acooni“ (W iesław  G órecki), „D ookoła tea tró w  
Vars2awskidh“ (J , Pański), „Z te a tru "  (Jan u sz  
Stępowski i Marjan Sewi), ,,25-lecie Andrzeja Stru" 
ga". „Odprawa" — Antoniemu Słonińskiemu (Kon­
rad Przedborski), ..Z życia artystycznego Pozna­
nia" (Z. Rubach), „W ystwa opraw R. Jabody" 
,(J. B.), „Śmierć Seweryną Trzaski" — nowela (Ja­
n u sz  Stępo wslki) i w. i.

- Z  J k r a f & a
^ U M W E R S Y T E T U  W A R SZ A W SK IE G O . Z po­
r o d u  rezygnacji ks. prof. Stawarczyka, odbyły się 

0Ty  dziekana wydziału teolog-iozne^o 
' na rok ak.adeiniciki 1920-27 został

iubskf. wyt>rany ks' ł’rof' dr Zygmunt Ko-

L  UWOLNIENIE P. RZYMOWSKIEGO. Z
(^Warszawy donoszą nam : W iadom ość  o uwol- 
Jiiernu literata, Rzym ow skiego z aresztów  w ło­
skich przyniósł m inistrow i spraw  zagraniez- 
jjiych Zaleskiem u osobiście poseł w łoski Mai- 
om. M inister Zaleski podziękow ał posłowi za 
jego sta ran ia , uwieńczone ta k  pom yślnym  
ekutkietm. P . Rzym owski przebyw a jeszcze w 
Rzym ie d la  załatw ienia sp raw  osobistych, prze­
rw anych w skutek  pobytu  w  więzieniu.

PREMJERA OPERY WALEWSKIEGO. W so­
botę 16 b. m. wystawi Teatr Wielki w Poznaniu 
po raz pierwszy oporę naszego zasłużonego arty­
sty kompozytora, p. t.: „Pomsta Jontikowa". — 
2  poważnych _ pfęr społecznych otrzymujemy dla

H e  ś w i a t a
POLSKA SZKOŁA HANDLOWA V/ GDAŃSKU.

W dniu wczorajszym rozpoczęła działalność polska 
szkoła handlowa, otwarła staraniem Polskiej Ma­
cierzy Szkolnej w Gadń.-ku. Zabiegi o otwarcie tej 
szkoły, trwająco od roku 1922, spotykały się do­
tychczas z niepowodzeniem. Dopiero przed kilku 
miesiącami polska Macierz Szkolna uzyskała od 
senatu pozwolenie na otwarcie szkoły na następu­
jących warunkach: 1) Nauka udzielaną będzie
w języku polskim. 2) Szkoła będzie przyjmowała 
ucaniow i uezenice, władające językiem polskim. 
3) Szkoła będzie pod nadzorem senatu w tych 
sprawach, które w innych państwa oh, szczególnie 
w To Lee podlegają nadzorowi rządu. 4) Rząd pol­
s k i  n ie m a  p ra w a  n a d z o ru  na-d sa k o lą . —  W n io sek  
Polskiej M a c ie rzy  S z k o ln e j o p rz y z n a n i o szk o ło  
handloweej praw, jakie posiada s z k o ła  haiuM-owa ( 
w Gdańsku, został przez senat gdański z krzywdą 
dla szkoły polskiej odrzucony.

OBRAZ MATEJKI NA LICYTACJI W WIE­
DNIU, urządzonej w dniu wczorajszym, nie znalazł 
nabywcy. Obraz p. t. „Biskup Gamrat opuszcza 
Wawel", zaceniony był sumą 30.000 szylingów. — 
Ponioważ do nabycia nic zgłosili się amatorzy, 
obraz pozostał nadal w posiadaniu rodziny prol. 
Adamkiewicza.

ZGON WYBITNEGO PRZYJACIELA PGLA- 
KgW. W Padwie zmarł prezes honorowy tamtej­
szego kola polsko-włoskiego im. Adama Mickie­
wicza, raktor uniwersytetu padewskiego, prof. dr 
Lucatclli, wybitny przyjaciół Polski. Studentów 
Polaków zmarły rektor otaczał stale swą opieką, 
udzielając, najżyczliwszego poparcia ich pracy.

SZTUCZNA NAFTA. „Malin" donosi,, że w pań- 
siwowym urzędzie płynnych materjalów palnych, 
udało się rozwiązać zagadnienie in tfy  syntetye.z- 
noj. w  następ.nym miesiącu otwarta, będzie 
w miejscowości Lem fabryka, która wyrabiać bę­
dzie sztuczną naftę.

ZDERZENIE ŁODZI PODWODNEJ Z PAROW­
CEM. Wedle doniesień z Ttiłonu, zderzyła się łódź 
podwodna z parowcem. Wieża i peryskop łodzi 
podwodnej została silnie uszkodzona. Uszkodzony 
został również parowiec.

ORKAN NA MORZU PÓLNOCNEM. Z Hambur­
ga donoszą: Szalejący orkan napędza nieustannie 
falo morskie do ujścia Laby, co wywołuje zalew 
wybrzeża w Aitonie. Wczoraj ludność budowała 
tom y w celu zabezpieczen ia  su te ren  i p iw nic od 
zalewu

M USSOLINI P O D D A JE  S IĘ  O P E R A C JI. „Daily 
Exprcss“ donosi z Genewy, żo mouatliiijski lekarz 
Śneibrnch odjccliał do Rzymu w celu oprerowania 
Musoliniego.

TYFUS WŚRÓD WOJSK FRANCUSKICH 
W NADRENJI. „Der Tag" donosi z Moguncji, że 
wśró 1 żołnierzy francuskiej a-rmji okupacyjnej wy­
buchła w koszarach epidemja tyfusu. Dotychczas 
odesłano do szpitali 20 chorych.

HOHENZOLLERNY. SPRZEDAJĄ ZBIORY 
SZTUKI. Berlińskie pismo „Wolt am Abend" do­
nosi z Aams-tenlamu, że tamtejsi band arze staro­
żytności nabyli szereg drobnych antyków, obra­
zów i porcelany od rodziny Hohenzollernów. Han­
dlarze ci są w posiadaniu calszych ofert-od b. dy- 
naetji IIohenzolleTnów. W ofertach wyliczone są 
c.cnne gobeliny francuskie i obrazy Fragouarde, 
W atteau ora® Ckarlina. Pismo donooĘ że te dzieła 
.sztuki wywieźli Hohenzollernowie swego czasu 
nocną porą w wozie niebiowym ze swoich berliń­
skich rezydencyj.

OSKARŻENIE GEN. PANGALOSA. Z Aten do- 
nosztp. Przeciw  gen . Pangalosow i i jego  m in is tro ­
wi k om un ikac ji, CzftwaraJLsOwi w niesiono o sk a rże ­
nie o to, żo w  pew nej fab ryce  w łoskiej, k tó r a  fa ­
b ry k u je  w yłącznie k rzesła , zam ów ili 1( > 000 k a ra ­
binów  i udzielili fab ryce  zaliczki w wysokości 
102,000 ft, sz t.

WYDALENIE CUDZOZIEMCÓW ZE STANÓW 
ZJEDNOCZONYCH. Z N. Jorku donoszą: W ciągu 
sześciu miesięcy od marca, do sierpnia wydalono 
zo Stanów Zjednoczonych 7.000 cudzoziemców, 
k tó r z y  przebywali tam bez legitymacyj, albo z in­
nych powodów-. Takasama liczba proponowanych 
wydaleń znajduje się w stanie rozstrzygnięcia, .

O DEFRAUDACJĘ W BAONIE BALONOWYM.
Kraków, 15 października.

Otiogdaj donosiliśmy o rozpmczęciu rozprawy 
w sądzie wojskowym 
dwom oficerom W. P.,
fraudacyjną w baonie balonowym w Bionowicaeh. rnogli go sobie w ydzierać. K arafka  z w odą . 
Rozprawa ta została w pierwszym dniu odroczoną szklanki zostały usunięte ze sto łu  prezydjalne- 
do unia dzisiejszego. ~ go.

Dafezy tok postępowanu. dowedowego rzucił (Telegram iskrowy „Nowej Lc-formy“). ^
ciekawe światło na gospodarkę po n cza iła  Iwicza,' Berlin, 15 października. Mimo policyjnego 
którego inteudantura uważała za stosowne usu-. zakazu odbywn.nia w dniu w czorajszym  publicz 
nąć, względnie przenieść a a  inse stanowisko, a to ] nych m anifestacyj, próbow ali komuniści u czo­
na wet pomimo próśb jesze/? poprzedniego dowód- raj w ieczorem  po zebraniach urządzić demon- 
cy tegc baonu, którym był Kpt. Sipajło. To stano-1 stracje  w p.ó#no<suej części Berlina. Przyszło do 
wlsko intendantury web-e por. Iwicza musiało ] stare  z  policją, k tó ra  ostatec-znie m usiała zrobić 
u oskarżonych 
u?ą — wytworzyć 
kie, dotyczące
keniisja intedanefca z 25 maja 1926 r., któtó przez 
iciilka dni przeprowadzała kontrolę w bar nie balo-j 
nowym, nie wpadła la  żalne nadużycia por- lwi-, 14 bra. m inister skarbu  Czechowicz przy jął de- 
eza., a jedynie stwierdzała prwne drobne braki lub łcgację Związ.ku inwalidów polskich, w oso- 
niofo.-mainości. [bach p. d r K arola Polakiew icza oraz członka

Jak  z zeznań kpt. TRady-Piw-a Boniewie za, k tó ry , w ydaialu  w ykonaw czego p. Zygm unta Szym ań- 
należal do składu komisji nteadan -kiej, wrmika, | : krep-o, k tó rzy  przedstaw ili p, m inistrow i spra- 
pos+nwil on 26 maja i 921 r. wniesek o usunięcie wę k o n iaca io śc i w ykonania rozporządzenia 
Iwicza — przyczem na zspytm ie obrońcy mjr. P rezy d en ta  Rzeczypospolitej z dnia 27 grudnia 
Silcwdczn, adwa dna Schoenwettera — j;dc w n io -|l9 2 4  o rewizji koncesji na sprzedaż wyrobów 
sek ten intendantura załatwiła, — odpowia-: nioncpMowych. Po w ysłuchaniu delegacji mi- 
da — „nie wiem, co się z tvm wnioskiem stało j n iste r ośwuadczył, żo dążyć będzie do możliwie 
i gdzie się załatwienie, znajduje". — Daisi szybkiego wykonania tego rozporządzenia Pre-
przesluchani świadkowie °stwierdzili. i4 dopiero | zydenba Rzeczypospolitej i skorzysta w  tym  
późniejsza komisja, złożona, z kpt, dr Biernackiego (k ierunku  z przygotow anych przez byłego mini- 
i urzędnika cywilnego ym_ st- Wojnarowskiego (s tra  K lam era  materjalów '. D elegacja zapewui- 
Staniblawa, ustaliła protokółem z 10 października. la  m inistra, że związek inwalidów wojennych 
1924 r. cały szereg nieprawidłowości po stronie,R zeeczypospolitej polskiej ofiaruje nadal swą 
por. Iwicza. lwice jednak już 25 sierpnia 1924 r . ,1 lojalną współpracę i bierzo na  siebie obowiązek 
opuścił granice państwa. I postarania się o kwalifikowanych kandydatów

Za powstałe straty, wynikłe z gospodarki por. n a  koncesje.
Iwicza, czyni ak t oskarżenia odpowiedzialnymi
tak ówczesnego dowódcę 9 baonu, mjr. Silewicza M res  Polski do Ameryki 
i jednego członka kom hji gc*p., kpt, Cepurskiego

odszkodow aniach uia Hohenzollernów. »Rotne 
Falme« zamieszcza odezwę, w zyw ającą szero­
kie m asy cci dem onstracyjnego w yjścia ca  uli­
cę pod sejm, celem udaremnienia'’ przekazania 
olbrzymich m ajątków  były md panującym . Od 
wczesnego ranka poiieja czyni w lokalu sejm o­
wym przygotow ania zabezpieczające przed nie­
spodziankam i kom uuiRycznem i.

Ciasny sdszkotan iii i i i  Hsłten- 
zoiiżrnow

Berlin, 15 października (rA T ). Oprócz od- 
sz-kodowań dla Hohenzollernów państw o pru- 
skiomusi też płacić poważne sumy szeregowi c-* 
sóm, k tórym  jeszcze z czasów feudalnych przy-, 
s ługu je  przew ażnie dziedziczne praw '0  pobiera­
n ia  ron t z k asy  rządow ej, przez wyrzeczenie 
s:ę^ prz^-wiłejów' suw erennych na rzecz rzeczy- 
w iseiepanującej dynastji. Osób takich jest 
bardzo wiele. 1) ed lug  obliczeń p rasy  kapilalizo 
wanie tych  re n t w ynosić będzie 50 milionów 
m arek.

Waszyngton, 15 października (PAT). Polski 
kom itet obchodu 150-lecia niepodległości Sta-

v to solidarnie.
Podczas rozprawy stwieirfzonem zostało, iż żo­

na por. Iwicza przed niedawnym czasem również nów  Zjednoczonych przedstaw ił prezydentowa 
opuścda Kraków i wyjechała za granicę, przyczem Coolidgeowi adres podpisany przez 5 m iljonów 
wysprzedala  ̂ w-azystkie ruchomości, itkkolwidk I obywatółi polskich, w dowód wdzięczności dla 
one zajęte miały być na czasowe pokrj cne szkody j ^\mciy p j  ^  pomoc, jak ą  A m eryka okazała w 
przez Iwicza skarbowi nnństwa wyrządzonej. Po-1 . J .
dobno miała się ona również udać do Wioch. (czasie wojny, a

W chwili oddania numeru do druku, 
trwa dalej.

O NADUŻYCIA W MARYNARCE.
W procesie o nadużycia w' marynarce wojennej 

przcslur-fatwano w d a liz jn ; ..tyaaui h o u ja iid o ra  B ar-
Uoâ zLiwicz-ipf ciliowtadcie^o. o-s*}<fii~ż<*ny >o*«viau 1 .*Ł
na w rzuty £<kłapani:oni winy “  drugicih. Tozalcm
w jego zcznaniacłi ujawniają się coraz liczniejsze 
sprzpiuiicści.

PROCES YOLKSBUNDU.
czoraj w katow ickim  pro-cesie przesłuchiwano 

dalej rwuwików. Zeznania św iadka komisarzA poli­
cji, p. Chromińskiego, były szczególnie obciąża­
jące d a  „Yolkshundu", bo wykazały, że „Yotks-

pr:e-bund“ olrzymal z zagranicy i 0,1 wielkiego
myslu na polskim Śląsku znaczne sumy na propti- 
gamb niemczyzny i tSa tych celów posiadał na 
całym Śląsku witdłcą Jaj|fe .płatnych agitatorów 
i-konfidentów. Szczególnie sdną propagandę upra­
wiał „Yalksbund" ua ra’-1'54 rozwoju niemieckiego 
izikohuctwą, przyczem masowo kupowano dzmed 
p-olskie do szkół nicniicc^:>ch, zwłaszcza z pośród 
bcizrott*otnycłi.

Po południu odbyta- się rozprawa tajna-, na któ­
rej rzeczoznawcy wojskowi, major szabu gon. 
Seu.R<ki i kpt. sztabu Suclianok wydawali opinję
o winie oskarżonych.

T E LE G R A F Y  
Urlop wicepremiera Battla

(Telefonem o l naszego korespondenta) 
W arszaw a, 15 p a z d z ie rn ii^  W icepreraj er 

Kartel rozpocznie w dnm lu trze jS7.ym 2-tygo- 
d n io w y  urlop k tó :y  spędzić m a w Krakow ie, 
Lwowie i W ilnie. Dnia 1Q y,m , 
prem jcr Bartol w  sali Btaromi °  ‘' V 1, .
t l e  o d c iy l p . t. . P t ó k a Y  R a l™ \  
c. iT i . v c‘*vvilj obecnep .
Spraw y w chodzące w zakres kom petencji p re ­
zesa rady  m inistrów  będzie w tym  czasie zała t­
wiał osobiście szef rządu m arsz. P iłsudski.

KnnSydatirs p. Csn es ©scemlElstra 
sprssialllaofci

'(Telefonem od naszego korespondenta) 
Warszawa, lo  paźctzi^iu ka. Go gjp tyczy  po- 

g iosek, jakoby szef kancelarji cyw ilnej P rezy ­
den ta  Rzeczypospolitej, S tan isław  Car, m iał o- 
trzym ać stanowisko w icem inistra sprawiedliwo­
ści, inform ują, że decyzja ostateczna w' te j 
sprawie zależy od porozum ienia m iędzy preze­
sem R ady ministrów iiłsu d sk im  a  pTezydc-ntem 
Rzeczypospolitej, oraz od znalezienia odpoacie- 
dniogo następcy  na szefa kan ce la rji cywilnej.

Rój,vnież ewentualne przejście zastępcy  szefa 
kanteelarji d ra  Kazim ierza Świtalskiego n a 
stanow isko dyrektora departam en tu  politycz­
nego w  m inisterstńio spraw w ew nętrznych, u- 
zależnione jest od zgody  p rezy d en ta  Rzeczy- 

posi,olitei'

0 rewizje Koncesęj u  sprzedaż
wpddw Bonspoltwpch

, .Warszawa. 15 października (PAT). W! dniu

w szczególności za pomoc dla 
rozprawa głpdnyoli dzieci polskich.

Groźba strajku urzędniczego 
w Austrjl

(T olegram  w ładny „N ow ej R eform y"), 
W ie d e ń , 15 p a ź d z ie rn ik a . R o k o w a n ia  m ię ­

dzy IcancJerzem  zw iąak -aw j^n  d re m  R a m e Ł ie m  
a  delegatam i urzędników  państw ow ych, toczą­
ce się nieprzerw anie, posunęły się już tak  da­
leko, że kanclerz Ram ek przedstaw ił urzędni­
kom  czw arty z kolei po rjek t rządow y. Mimoto 
liczą się powszechnie, ż-e w każdej chwili może 
wyfcnchć s tra jk , poniew aż o sta tn ia  propozy­
cja rządowa daje  maikiem nieznaczne ustpę- 
st-wa. S tra jk  nie pociągnąłby za sobą dym isji 
rządu, c-o daje nadzieję, że uda się rozwiązać 
sytuację.

Powrót ks, Karola dG Rumunii?
(Telegram własny „Nowej Reformy").

Paryż, 15 października. Były książę K arol 
rum uński zamierza w najbliższym  czasie powró­
cić do R um unji i objąć swe dawne prawa do 
tronu. Książę ma podobno zam iar pogodzić się 
ze sw ą żoną, księżniczką Heleną. , ;

Śródziemnomorski kartel 
przemysłowy

Wiedeń, 15 paźdzelm ika (PAT). *N. F reie  
rre sse«  donosi z Berlina, żc pism a •włoskie mó­
wią o śródziemnomorskim kartelu przemysło­
wym podobnie jaki zaw arły Francja, Belgja, 
Niemcy i Luksemburg. Hiszpańskie kopalnie 
żelaza i kopalnie A natolji m iałyby być w cią­
gnięte do w łoskiej sfery  interusółw, skutkiem  
czego W łochy nie będą m usiały kupow ać po 
w ysokich cenach surow ca potrzebnego dla ich 
przem ysłu cd  tru stu  zachodnio-europejskiego.

Asquith ustąpił z kierownict wa
liberałów

,Telegram iskrowy „Nowej Reformy").
Eondyn, 15 października. D zienniki donoszą, 

że Asąuith ustąp ił ostatecznie z kierew nictw a 
angielskiej partji liberalnej.

Starcia strajkowe w Angiji
Peniberton (Lancasliire), 15 paździonnka 

(FAT). Dwa tysiące stra jku jących  górników  
zajęły groźną postaw ę wobec 400 górników, 
k tó rzy  podjęli pracę. Policja musiała interwe- 
njować, urządzając szarżę, przyczem wiele osób
odniosło lekkie rany.

»D aily H erald* donosi, że z powodu p ropa­
g andy  Cooka zastrajkowało z powrotem wielu 
górników, k tórzy  już wrócili do pracy.

ZsKm przytrazu broni do Meksyku
Meksyk, 15 października (PAT). P rezyden t 

Calles w ydał zarządzenie, zabraniające przy- 
wtózu karabinów , rewolwerów i naboi. Zar-zą- 
djzenie to  ma n a  celu przeszkodzi^ zbrojeniu się 

band  rewolucyjnych,

Aresztawania księży w Meksyku
Londyn, 15 października (PAT). »Morning 

Post* donosi z M eksyku, iż aresztow ano tam  
arcyb. Puebli oraz 10 księży.

Waikl w Msngolji
Londyn, 15 października (PAT). j>Morning 

Pc-st< donosi, jakoby gen. F eng  Ju  Slang przy­
były do Mongolii na czele silnych oddziałów, 
w ojskow ych.

Radl psaslsnczy eircS Kozaki i
Komunikat urzędowy rządu sowieckiego donosi) 

żo władze sowieckie ziikwidowały na Kubaniu od< 
dział powstańczy niejakiego Romana Turcekiogo. 
.Odział ton działał przeciwko wiadzy sowieckiej 
od sześciu lat, po klęsce armji gen. Denikina. —• 
Przywódca oddziału, Roman Turecki, był koza­
kiem kubańskim, mieszkańcem Staniny Gubskiej. 
Pierwotnie liczył oddział jego 6 osób, w tej liczbie 
trzech braci Tureckiego. Następnie liczba powsiań- 
ców znacznie wzrosła i wahała, się od 25 do 100 
osób. W roku 1924 oddział Tureckiego, pod do­
wództwem przybyłego z emigracji płk. Orłowa, 
bral udział w wielkim powstaniu kozaków kubań-' 
akie Ii przeciwko rządowi sowieckiemu, lecz po­
wstanie to zostało stłumione. W parę miesięcy po 
stłumieniu powstania, zorganizował Turecki po­
nownie oddział powstańczy i na czele tego oddzia­
łu teroryzował reprezentantów rządu sowieckiego 
na Kubaniu. Komunikat sowiecki twierdzi, że 
w ciągu sześciu lat zamordował Turecki około 110 
komunistów i urzędników sowieckich.

W  końcu  w rześn ia  so w ieck a  p o lic ja  p o lity czn a  
w y kry ia  m iejsce zam ieszkan ia  T ureck iego . Z naj­
dow ał on się w’ s tan icy  M ostow skiej. Oddział GPU 
otoczył stanicę. Zawiązała się strzelanina, pod­
czas której zabito inspektora GPU w Jekateryuo- 
darze Podana, oraz Tureckiego. Po śmierci Turec­
kiego oddział jego zaprzestał walki i poddał się 
wojsku sowieckiemu. ,

Ugstia młetiz; Stsłłnsm s Tratklm?
Pism a berlińskie donoszą z Moskwy': 1
R okow ania m iędzy Stalinem  i T rockim  do­

prowadziły do zbliżenia. Pod wpływ em  K alini­
na ma być podobno Trocki skłonny do zawar-* 
cia ugody.

Gdy'by jednak  doszło naw et do ugody, rucłi 
opozycyjny, k tó ry  już w niknął głęboko w  parę 
tję  kom unistyczną, nie da się w zupełności 
zdusić i przy lad a  sposobności znów w ybuch­
nie.

DZIAŁ GIEŁDOWY
DOLAR NIECO SŁA B IEJ. A K C JE  M OCNIEJ.

Kraków, 15 października.
Dzisiaj w pryw atnych obrotach panow ała dla" 

efektó wtemderneja nieco mocniejsza. Zaintóre- 
soiranie silne, szczególnie d la  papierów  cięż­
szych, po kursach mocniejszy eh,_ aniżeli wczo­
raj. Obroty stosunkow o niew ielkie ze w zględu 
na niepew ną sytuację. Notow ano: Zieleniewski 
12.73— 13.G órka 15.25—lu b a , „ Siersza Górni­
cza 3.80, Ć hodorów  110, Chybie 5.10. Z papie­
rów pcgieldow ych Jaw orzno 13— 13.25, B ank 
Polski 74— 76, Cegielski 14 zł., L okom otyw y
1.65. . ,

Na rynku  w alu t i dewiz panuje tendonzja
lekko zniżkowa. Zainteresow anie stosunkow o 
niewielkie, przy silniejszej podaży. W  K rako­
wie kurs 9.04— 9.05 gotów ka pryw atam e b an , 
kowo czeki 9.05, W arszaw a gotow ka 9.06V2, 
czeki bankowo 9.01% , we Lwowie go tów ka
Cj Q3  9.04, czeki bankow o 9.03, K atow ice go-.
tów ka 9.04V), czeki bankow o 9.03R2- ' N a 
w s z y s tk ic h  giełdach nastró j podobny z w y ją t­
kiem Y taiszaw y, gdzie k u rs  w pryw atnych  o-: 
brotach odbiegał o 2 p u n k ty  od naszego. Po, 
daż w iększa. B ank  P o lsk i płacił w  dalszym  
ciągu gotów ka 8.97, czeki 8.98.

Zurych, 13 października (PAT). Zam knięcie. 
P ary ż  14.90, Londyn 25.113/4 , Nowy J o rk  
5.17 5/8, B elgja 14.50, W łochy 2 1 .— , Hiszpan ja  
80.20, H olandja 207.— , Berlin 123.20, r t ie d e n  
73 —  Sz>tokhoIm 13S 3/8, Oslo 1^4. , Kopen*
haga *137.75, Sofja 3.74, P rag a  15.325, Worsza-. 
w a 5 S.— , B udapeszt 72.425, B iałogród 9.145, 
K onstantynopol 2.08, Buk.tueszt 2 .:5 , H clsing , 
fors. 13.0314- T endencja  ustępliw a.

W iedeń, 15 października. Początkow e k u rsa  
papierów polskich w tysiącach koron, Karpaty



K O W S  R E F O R M A

.Z© sportsa
W y ś c i g i  k o l a r s k i e  i  m o t o c y k l o w e
aa torze K. S. Cracoy‘a odbędą się dnia 17 b. m. 
staraniem K. S. Craciv'a na dońiól Ligi obrony 
powietrznej państwa. Impreza ta  odbędzie 3ię .przy 
ld iuio najlepszych jeźdźców miejscowych i nie­
wątpliwie zgromadzi licznie publiczność sportową 
Krakowa, również ze względu na piękny cel.

I.  F .  C . — W i s ł a
Zapowiedziane na niedzielę dnia 17 b. n>. za­

wody Wisły z drużyną 1. F. C. z Katowic wzbu­
dziły ogromne zainteresowanie. Do wspomnianych 
już poprzednio znakomitych zwycięskich wyników 
dmżyny dodać n ileźy, iż ostatnie spotkanie Wisły 
z tą drużyną, zakończyło się porażką czerwonych 
3:2. Wobec spodziewanego licznego napływu pu­
bliczności w dniu zawodów urządzona została 
przedsprzedaż w firmach: K. Parafiński, ul. Sław­
kowska 11 i M. Kopeć, ul. Karmelicka 28.

Dworzec kolejowy w Stołpsseh
Stoipc-y leżą na szlaku kolejowym  o znacze­

niu m iędzynarodow em  P ary ż—W ladyw ostok, 
łączącym  Daleki W schód z Europą W schodnią 
i Zachodnią. Ib zad wybuchem wojny światowej 
lin ja  ta  posiadała pierwszorzędne znaczenie 
w stosunkach Europy z Mosklną, Syberią, Chi­
nam i i Japonją . Po wojnie, z powodu braku 
odpowiednich umów kolejowych pomiędzy’ Pol­
sk ą  a Związkiem sowietów, ruch kolejow y z Da 
lek kępo W schodu i Moskwy do Europy skiero­
wał się inną, dalszą droga, przez Łotw ę, Litwę 
i P rusy  W schodnie.

W skutek  pow stania tej nowej linji Polska 
poniosła duża s tra ty , zarówno m aterjaliie, jak 
i polityczne. Dopiero od dnia 1 października r. 
b. uruchomiono bezpośrednią kom unikację od 
stacji granicznej rosyjskiej Ni egu ret o jo  przez 
Stolpce do Berlina i Paryża.

W  chwili obecnej kursuj? jeden w agen To w. 
m iędzynarodow ego do Berlina i jeden w agon do 
P aryża , pozostałe w agony dochodzą ty lko  do 
W arszaw y, Na wiosnę roku przyszłego kczba 
w agonów  m iędzynarodow ych będzie znaeznio 
zwiększona,

L inja tranzytow a przez Stolpce i W arszaw ę 
m usi uzyskać możność w ytrzym ania konkuren­
cji z dobrze prosperującą Im ją przez Rygę. Nie­
s te ty , dziś jeszcze lin ja  ta  na przestrzeni ocl 
g ran icy  do B iałegostoku nie odpow iada tym  
w arunkom  dla  norm alnego ruchu pociągów 
pośpiesznych. Przez czas w ojny i w pierwszych 
la tach  po wojnie szlak ten byl zaniedbany, jako 
posiadający znaczenie drugorzędne. Dziś trzeba 
szybko doprowadzić go do należy tego  stanu.

Sporo pracy już w tym  k ierunku dokonano. 
Odbudowano zniszczone dworco na  stacjach  
B iałystok, W oikow ysk C entralny, W olkowysk 
m iasto, Słoniin, Baranowicze -osobowe i w resz­
cie Stolpce. Przebudow ano szereg m ostów, 
zmieniono na przestrzeni 50 km. szyny z daw ­
nego typu lekkieg’0  na typ ciężki.

P raca  nie je s t jesz-czo skończona. W  ciągu  
sezonu budow lanego r  1927 będą wykończone 
szyny  na  całej przestrzeni, będzio odbudow any 
dw orzec w Brzos-towicy, gdzie m uszą się za trzy ­
m yw ać m iędzynarodow e pociągi pośpieszne. 
Dziś w śród murów starego  spalonego dw orca 
rosną drzewa, a urządzenia stacy jne mieszczą 
&ię w  szopae. Poza tern przew idyw ana je s t odbu­
dowa 5 w iększych m ostów  o rozpiętości ponad 
20 m tr i 23 mniejsze m osty o rozpiętości poni­
żej 20 m tr.

Dworzec graniczny w Stołpcach —  jak  łaź 
donosiliśmy —  poświęcono j otw arto  dnia 10 
b, m. P ro jek t dworca wykona,1 inż. Genello 
i Iirynccw icz. Dworzec wybudow ano w  ciągu 
czterech m iesięcy. Posiada on obszerną salę re ­
w izyjną 1 inne pom ieszczenia dla czynności, 
z dokonywaniem  form alność! celnych i pasznor- 

,yvh, dla w ym iany w alut i t. p.

M e b le  w szeS kieso  ro ^ z s ft i
najkorzystniej na raty 3377

B iE i?  H O N IG W A C H S
u l ic a  ś w . K z-zyża 3 . —  T elefcrii 4:®3u

Szkoły zawodowe żeńskie
W  roku szkolnym  1927/28 pow staje 12 szkół 

zaw odow ych żeńskich i 34 kursy , szkól zawodo 
uwch średnich 7. Polska Macierz Szkolna za­
kłada 2 szkoły  iw Skałce pod Bolesawiem w po­
wiecie olkuskim  i w Bielsku. Tow. Szkoły Lu­
dowej zak łada 3 szkoły w Rzeszowie, w  Raw ie 
R uskiej i w  Nowym Sączu. Tow. Przyjaciół 
Szkoły Zawodowej zak łada szkolę zawodową 
w Suchedniowie. N akoniec pow staje w Sza­
fam i pod Toruniem  szkolą zawodowa przetw o­
rów mlecznych i owocowych przy w spółudzia­
le Ziwiąaku poznańskich Kóiek rolniczych, Izb 
rolniczych, poznańskiej i pom orskiej i C entral­
nego T-w a Rolniczego w arszaw skiego. S iostry
M iłosierdzia zak ładają  w W arszaw ie 2 szkoły 
zawodowe niższe. Poza tem pow staje -szkoła 
niższa w L iskach (przerobiona z kursów), szko­
ła gospodarcza w Sosnowcu, zkoła żydow skie­
go Tow. »Ortc w Kowlu i szkolą gospodarstw a 
domowego Tow. »N auka i Praca* w Marymon- 
eie pod W arszaw ą. K ursy  w liczbie 34: bieli- 
źnia-rs-twa, k ro ju  i szycia, m odniarstw a i t. d. 
pow stają wr W arszaw ie i na prowincji.

S ta ty s ty k a  szkól przedstaw ia się 'następują­
co: N auczycieli jest ogółem 1.432, uczenie —  
20.707, seminarjó-w —  5, w tem 3 rządowe, 
szkól średnich — 41, w tem 11 rządow ych, 
szkół niższych —  33, w tein 8 rządow ych, szkół 
gospodarczych 9, w  tem 3 rządowe, szkól do­
kształcających 48, kursów  160, w tem 3 rządo­
we, warsztatów’ 48, w tem  48 rządowych. R a­
zem 314, w tem 6G rządowych.

- h

procent, zaś w gminie wykonującej większe in­
westycjo 50 procent, jak ustalił okólnik min. spraw 
wewn.

—  Definityw ny program akcji rżtuiu w sp ra ­
wia budowy ptiDkich portów, t. j. Gdańsku, 
Gdyni i Tczewie, ze szczcgólnem uwzględnieniem 
ich specjalnych zadań, polecił ustalić wiceprcmjer 
Bartcl.

—  Wiadomość o rzekomym zam iarze rządu  
niemieckiego wydalenia 80.000 polskich robotni­
ków sezonowych, jest bezpodstawna.

—  Zatarg w  łódzkim przemyśle w łókienni­
czym zasia ł ostatecznie zlikw idowany w ten
sposób że tok robotnicy, jak i przemysłowcy pod­
pisali umowę, podwyższającą płacę robotników
0 5 proc., a sprawa podwyżki pracowników biuro­
wych i majstrów fabrycznych została z umowy 
wyeliminowana.

—  Kartelow i naftowemu zagraża rozbicie.
Umowa wygasa bowiem z początkiem listopada b. r.
1 wymaga odnowienia, ponieważ zaś państwowa 
rafinerja „Polmin** nie chce dyskutować nad reor­
ganizacją kartelu i nie ma projektu dalszego kon­
traktu, przeto kartel ulegnie automatycznej likwi­
dacji.

—  Pogłoski o rzekomem obniżeniu podatku 
od obrotu łiurfownego do 1 prcc. do dero z dniem 
1 stycznia 1927 zamiast z dniem 1 listopada b. r. 
ukazały się w prasio polskiej.

—  Nowe konsorcjum bankowe utw orzyło się 
we W łoszech Z następujących instytucyj: Lanca 
Comm&rziale, llanca Sioiliana i Banka Napoił tana. 
Kapitał zakładowy wynosi 509 mi!. lirów. Konsor­
cjum ma za zadanie uniemożliwiać obniżenie kursu 
akcyj na giełdach.

Informacjs przemysłowe i Mswe
WPŁYWY PODATKOWE WE WRZEŚNIU by­

ły zadowalające. Ogólna kwota v,-pływów z danin 
publicznych i monopolów wynosiła 137 milj-onów 
złotych, czyli o 5 mil jonów więcej, niż w sierpniu. 
Największy weirosł- wykazały wpływy z monopolu 
spirytosowego w kwocie 25 mil jonów złotych, 
'która przewyższa wpływy z zeszłego miesiąca 
o 7 mil jo nów. Nieznaczna zmniejszenie wyka-zuja 
wpływy z podatków bezpośrednich, są one miano­
wicie o 2 miii jony niższe,-niż w poprzednim mie­
siącu. Wpływy z pozostałych podatków utrzyma­
ły się na poziomie sierpniowym.

SADANfA KOSZTÓW PRODUKCJI WĘGLA. 
Ministerstwo skarbu przejęło obecnie kierownictwo

Samych szkól zatem  było do w akacyj 192-3 akcji badania kosztów produkcji węgla i rnstała- 
roku —  134. Żadna ze szkół istn iejących nie nia wysokości cen węgła. Akcja 'nadania kosztów 
ulegnie reoigamzacj-.. Jedyn ie  4 szkoły zaw ei produkcji węgla prowadzona będzie energicznie, 
dowe niższe przem ienione zostaną na średnie, Zostanie wyłoniona specjalna komisja, w której 
gdyż lepiej odpow iadają potrzebom  w ytw orzo­
nym przaz mnożenie się szkól powszechnych 
7-klasowych. Na zimę 1*. 1927/28 projektow ano 
je s t założenie w’ miejscowościach kąpielow ych 
jak : K rynica, Truskaw ioc, Iwonicz, kursów  
prow adzenia kuc-hni d ietetycznej i kursów  dla 
osób, zatrudnionych przy w ydaw aniu kąpieli 
m in e r a ln y c h ,  g a z o w y c h  i t.  cl. O d p o w ie d n ie  w y­
szkolenie fachowe, ta k  kierow niczek pensjona­
tów, ja k  i kąpielow ych, przyczyni się do pod­
niesienia naszegeTżycia zdrojowiskowego.

Diarjusz ekonomiczny
—  Rekordowa Ilość załadowanych wagonów  

albowiem 18.550 osiągnęły koleje państwowe 
w dnia 12 b. m. Nadto przyjęto w tym dniu z za­
granicy 1.765 wagonów towarowych.

—  Dodatek komunalny do podatku państwo­
wego od nieruchomości wynosić będzie 25

W y m ie n io n e  f ir m y  p o le c a m y  n a s z y m  C z y te ln ik o m

A p a r a ty  
i  1 rrznh. to to r;r.

II arszawsA-i 8fctai(\ 
pt-zyboróti; fo to i/ra ficz, 
s ze w sk a  2 . 'hel. 142tś

Herbata

HELENA

1
liZ E B S M  9

M a t o  
z „Raczka"
JliljllH GrossB

Sp. z o* o. 
K r a k ó w  

f C y r t c k  g t «  3 4

K R A K Ó W

jo / . r r  witkk
tau oiu u y mechanik, stroiciel ior- 
temanću-, kier U ytw. jortevtatió\i 
*. Cabtyetska, uL Stolarsko L. 6 

leleton 359.

Przeprowadzki
w mie'scti i ko!e 'a  wodami me- 

blowemt uskutecznia
iBiuro spedycyjna i koRiisowe 
L , S P E D Q K O i V J “

 ̂ Spółka z ogran. odpow. 
'K ra k ó w , u l, A lłk o Ja js^ a  4 

T e le fo n  4640, 
tachow a obsługa zapewniona- 

C eny u m iarkow ane .
Dla P. T. WojsUowjcii i Urzęd 

ników odpowiednie 7ivi$ki.

W i e d z a

K ursa m atu rycznu  i UoKszlałi a jgee

pod osobiBtem kierownictwem 
prof- B ogusław a Butrymowi cza 

« Krakowie, u l. i tu c e n c k a  l .  14 
orzygotowu;Ą tair do m atury, 
iakoteido  wszys lkicli egzaminów

£ < nkirmic 1 1
P. M AURIZ10

widad wejdą delegaci nunis-tersiwa spraw wewn., 
ministerstwa skarbu, oraz przemysłu i handlu.

z m n ie js z e n ie  s ię  b e z r o b o c ia  w  h u ­
t a c h  ŻELAZNYCH. W związku z powiększeniem 
produkcji hutniczej, zwiększyła się także i li ozu a 
zali manionych robotników. Stan zatrudnienia w po
równaniu z przeciętną miesięczną liczbą robotni­
ków, zalruanioiiy-on w ćtrogyta .W i» uJ o ,  , u ., p->-

I prawił się w lipcu o ti 16 robotników, czyli 6.9%. 
w miesiącu sierpniu zaś o 205 robotników, czyli 
2.2%, w stosunku zaś do przeciętnej miesięcznej 
za pierwszy kw artał r. b. liczba robotników po­
większyła się w lipau o 17.0%, w sierpniu o 12.3 
procent.

REKORDOWY POLÓW RYB NA POLSK1EM 
WYBRZEŻU. Polów śledzi na wodach Sopotu, Ho­
lu i Nowego Portu byl tak obfity, że cały rynek 
gdański został kompletnie przepełniony przy gwał­
townie zniżkujących cenach.

Z ŁÓDZKICH TARGÓW WEŁNIANYCH. Na 
łódzkim rynku towarów wełnianych nastąpiło w 
ostatnich dniach z powodu ukończenia świąt ży­
dowskimi dość znaczne ożywienie. Kupcy zaopa­
trywali się w nowy towar, ponieważ wielką ikwć 
dotychczasowych zapasów już wysprzodali. Eks­
porterzy łódzcy zawarli szereg korzystnych trans- 
akcyj z Łotwą na wywóz manufaktury wełnianej 
i bawełnianej. Bo Estonii wywieziono w ostatnich 
tygodniach towarów w-łnianych i bawełnianych 
za przeszło 350 tysięcy dolarów, przyczem hurto­
wnicy estońscy uieguiowali większą część nale­
żności gotówką. W Łodzi bawili równioż kupcy tu- 
reccy, którzy przywieźli ;e sobą dywany i nyiterja- 
ly wchorlnic, celem wymiany na łódzkie towairy 
wełniane. Według wu-e kiego prawdopodobień­
stwa, będą zawarte z nimi u.iusakcje. Nowe per­
traktacje miedzy przedstawicielami łódzkiego prze 
mysi u eksportowego a S jufoitorgiem  w sprawie 
wywozu do Rosji większych partyj towarów, nie 
dały dotychczas konkretnych rezultatów, ponie­
waż przemysłowcy nie chcą udzielić Sowietom
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Ponadto w ciągu września uległa zmianie, licz­
ba robotników, pracujących niespełna tygodnie, 
zmniejszenie nastąpiło: wśród pracujących jeden 
dzień w tygodniu o 45, pracujących 2 dni o 222, 
3 dni o 4.387, 4 dni o 4.866, natomiast liczba ro- 
bolmiików, zatrudnionych 5 dni w tygodniu, wzro­
sła o C.424. W związku z powyższem zmniejszyła 
się ogólna liczba bezrobotnych, uprawnionych do 
otrzymywania zasiłku, o 7.220 osób.

USUWANIE BRAKÓW W TABORZE KOLE­
JOWYM. Z Warsizawy donoszą: Wobec ukończe­
nia strajku w portach niemieckich i stopniowego 
zwalniania uwięzionych na sioci kolei nicmiodkici- 
ckoio 10.000 polskich wagonów, sytuacja w źagię- 
biach węglowych pod względem dostawy wago­
nów pod ładunek, u trudni o na od dni kilku, do­
znała pewnej poprawy. Stopniowy zwrot wago­
nów, zatrzymanych w Niemczech,, winien się przy­
czynić do usunięcia braku taboru kolejowego.

PRODUKCJA SPIRYTUSU V/ POLSCE A EKS­
PORT DO TURCJI, Roczny eksport polskiego spi­
rytusu do Turcji szacowany jest na podstawie te ­
oretycznych obliczeń na 6 miljonów litrów, co 
przedstawia wartość około 3 unii. złotych. Pro­
dukcja spirytusu w Polsce wynosiła przed wojną 
okol o 220 m. itr., obecnie zaś zapotrzebowania kra­
jowe nie przekracza 80 miljonów litrów, tak, że 
■k-port do Turcji niewiele zaważy na produkcji. 

Niemniej jednak rynek turecki przedstawia dla 
nas znaczną wartość, gdyż z czasem pojemność je­
go hęd'zio Wzrastać, a wówczas będziemy mieli ró­
wnież możność zbytu droższych wódek, nalewek, 
likierów, oraz win i pwrci. Monopol spirytusowy w 
Turcji obejmuje znacznie .szerszy zakres, niż mo­
nopol spirytusowy w Polsce.

PORT RYBACKI W JASTARNI. Wobec ukoti-
czcnla w roku ubiegłym portu rybackiego w TTelu, 
władze przystąpiły w r. b. do budowy portu ry­
backiego w Jastarni. Budowa la w roku przy- 
sriym będzie kontynuowana. O ile odnośne kredy­
ty będą uzyskane, może uda się pierwotny termin 
ukończenia budowy przenieść z reku 192S na rok 
1929. \\r ten sposób będzie stworzony porl-schrc- 
uh-ko dla dwóc-h ważnych osiedli rybackich: Ja­
starni i Boru

Projektowana jetst również zamiana mechani­
zmu latarni morskiej na Helu, co dla żeglugi por­
tów Gdańskiego i Gdyńskiego niemałe ma znacze­
nie.

EKSPORT POLSKICH KAPELUSZY. W osta­
tnich czasach eksport polskich kapeluszy, a raczej 
trik zwanych „stożków**, fo jest niosfais-onowanych. 
mewy ko liczonych kapeluszy, przybrał dość znacz­
ne rozmiary. Największe ilości kapeluszy cżkpor- 
tują fabryka w Bielsku ora.z częst. fabryka z któ­
rych ostatnia pracuje przy udziale kapitałów fran- 
emskich. Jcdc-n kilogram stożków kosztuje 4 doi. 
50 centów, przyczem odbiorcy zagraniczni otrzy­
mują 3-mieeięcz.ny kredyt. Najwięńsza ilość towa­
rów iuizie do Anglji, nąstępnie do Japonji i Chin. 
Spodziewają się możności nawiązania sto:sunków. 
handlowych z.e Stanami Zjodnoczoncrai, a w razie 
zawarcia traktatu  handlowego z Niemcami, ró­
wnież i z tym knĘrau STO»ki 
są wełniane i nie ustępują żadnym innym z wy­
jątkiem włoskich. Elcspórt k.apelusiz,y gotowycli nie 
kalkuluje się, ponieważ nie jesteśmy w stanie kon­
kurować pod względem eon, co jest spowodowane 
przoz wysokie cło na dodatki do kapeluszy, jak 
skórki, winjoty i wistą-żki, a które w kraju są w j 
złym gatunku i bardzo drogie.

LOTNICTWO CYWILNE WE WRZEŚNIU. Mi­
nisterstwo komunikacji podaje do wiadomości na­
stępujące dane statystyczne o lotach i przewozach, 
dokonanych na liinjach cywilnej żeglugi powietrz­
nej we wrześniu b. r. Ogółem dokonano lotów, 
przewidzianych i dodatkowych, 343, to jest prze­
ciętnie dziennie 14, płat owce przeleciały kilome­
trów 113.250, czyli średni lot wynosił 330 kilome­
trów, przewieziono podróżnych ogółem 806, na 
jodem lot przypada podróżnych średnio 2.2, prze­
wieziono ładunków kilogramów 10.958, korespon­
dencji pocztowej 227 kilogramów. Regularność lo­
tów była na linji Wamzawa—G d a ń s k  84, Wa-rsza.- 
w.x—Kraków 100 procent, Warszawa—Lwów 7G 
procent. Warszawa—Poznań 51 procent, Warsza­
wa—Praga Czeska 91 procent, Lwów—Kraków 
96 procent, Kraków—Wiedeń 97 procent.

NAWIĄZYWANIE STOSUNKÓW HANDLO 
WYCH PGLSKOtPERSKICH. Stosunki handlowe 
poi-iko-pca-śkie zacieśniają się coraz bardziej. I tak 
podróż przedstawicieli łódzkiego przemysłu włó­
kienniczego i fabryk wyrobów platerowanych w 
Polsce uwieńczona została dość z.naczmemi trans­
akcjami. Obecnie bawią w Persji trzej przedstawi-

Kslęga adresowa Polski
Ukazała się pierwsza wielka Księga Adresowa 

Polek! wraz z wolnem miastem Gdańskiem. Loży. 
tuczne to wydawnictwo ukazało sio nakładem To­
warzystwa .Reklamy H'ędzynarodowej jener. refr. 
Rirlolf JIossł) w Warszawie i obejmuje prócz bo­
gatego działu ekonomiczno-gosyodarezego, map, sko­
rowidzów7 i t. p: szczegółowe adresy wolnych za­
wodów’, haudiu, przemysłu, rzemiosł craz rolnictwa. 
Objętość księgi 2.562 stron.

Dział ekonomiezno-gospodarczy obejmuje naóc-r 
,cenne sz-zegóły o administracji oraz ustroju pań­
stwowym, o stanie naszego przemysłu, handlu i fi­
nansów, nadto o położeniu gospodarczem, wogóle 
wszystko, co zainteresować może i winno nasz 
przemysł i handel, zarówno jak i świat kupiecki 
zagraniczny. Dział adresowy zawiera op's około 
40.000 miejscowości (ilość mieszkańców, stacja ko­
lejowa i jej odległość, poczta, telegraf, telefcn 
władzo administracyjne i samorządowe i t. d.) po­
za teru dokładne adresy właścicieli ziemskich wraz 
z podaniem obszaru majątku, oraz adresy wyzwo­
lonych zawodów, f rm handlowych i przemysłowych, 
jak również rzemieślników.

Wszystkie adresy czerpano były ze źróieł urzę­
dowych i sprawdzano najdokładniej, kź do chwili 
ukazania się Księgi. Ze w zjędu na wielkie zain­
teresowanie się zagranicy ca’a Księga zredagowaną 
została w językach polskim i francuskim, poszcze­
gólne skorowidze zaś ponadto w 6 ciu językach 
obcy cb.

Całość Księgi przedstawia się okazale i jak są­
dzić z opinji, nadesłanych do wydawnictwa przez, 
najwj bitnb-jsze osobistości ze sfer rządowych i go­
spodarczych, Księga ta będzie bardzo ważnym czyn­
nikiem dla rozwoju życia gospodarczego naszego kra­
ju.
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posu.uku-e do komisowej sprzedaży swo rli wyrobów 
w  dawnej Galicji dobrze obeznanego z tym  działem 
i u odnośnej klLeuteli bardzo d o b rz e  w p ro w a d z o u e g o

przedstawiciela.
Uwzględnione będą lyllto osoby z w ieloletnią p rak tyką  
w sprzedaży kolorowych towarów. Łaskawe szczegółom e 
oferty uprasza się kierować pod powyższy adres

tro I| ciele poŁOucgo przemysłu, reprezentując liczne wy 
dylu. Hora#'kopy dla. przemysłu walnianego są bar- twńrnio krajowe tdlrs>tylne. maszyn rolniczych, 
dzo poiuj-ślne. I chemiczny cl), galanteryjnych i t. d. Za ich pośred-l

ZMNIEJSZANIE SIĘ BEZROBOCIA, Liczba - niotwem nadeszły już z Techcranu więlesze zatrat-j 
bezrobotnych na terenie 1’ols'ki ąyymosila d. 2 btn. | wie,nia na różne towary polskie. Poza tem przy- 
211.328 o-sób i zmniejszyła się w atosun.ku do d n ia ' |jyjj cjl0 p 0,]»jjjt i prz,ej hurtowiriey perscy, którzy
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„ F E N I K S "
św. uertrjdy 3. łeb 273

Nauka ustna i korespon­
dencyjna. — Próbne lekcje 
na 8 dni po nadesłaniu 3 zł.

POLSKA U H M  L O T K A  i t E M M !
COZKŁAD LOTOW

1 GODZINA K I E R U N E K GODZINA

II M 'IW II M II

GODZINA U 1 E R U N E K

1 u-oo ¥ Gdańsk * 15-30 8’45 ¥ W iedeń A
|  12-0U W arszaw a A l-Z’30 11-45 r Braków A

12* 15 ¥ W arszawa L 11-45 10-0O ¥ Łódź A
1515 t Lwów 8'4ó 11-,5 t A razów pfi

j 8-45 ¥ Lwów L 15-30 9 0 0 ¥ AUarszawa A
: IT4:> ł l\ ra t 6w A 12-30 i UJ 5 i b raków ’7) A

GODZINA

15-15
l i ’]5

J2-15

H U o:.! U) i i: tt c a codziennie, z wyjątkiem niedziel,
^  _ cirj__ j w - —lag??-

4 września o 24.079 osób. Zmiana ta polegała na 
z niniejsze ni u liczby bezro-bobnycli na torenie dzia­
łania następujący eh P. U. P. P.:

Warszawa o 1.250, powiat warszawski o 63, Ży­
rardów o 271, Włocławek o 99, LóJż o 8.832, Piotr 
ków o 203, Kulisz o 137, Częstochowa o LG50, 
Kiolco o 7, Oatrowiec o 35, Sosinowiec o J30, Ra­
dom o 391, Lublin o 70, Białystok, o 200, Grodno
o 220, Oświęcim o 465, Nowy tąc-z o 180, Biała
o 834, 'StauL-luwów o 535, Tarnopol ń  134, Lwów
o 25, Drohobycz o 240, Przemyśl o 410, Równe
o 107, Brześć nad Bugiem o 95, W ilno o 129, woje­
wództwo ślą.-kie o G.093, Liulgoszcz o 90, Ostrów
0 440. Poznań o 080, Grudziądz o 4S.

Równocześnie wzrosła liczba bezrobotnych na
tercido następujących P. U. P. P.: B a ra n o w ic z e  
e 6, Tczew o 3, Toruń o 208, Wcjhero-wo o 2.

Z m n ie jszen ie  lic-zby b e z ro b o tn y c h  n a s tą p iło  "  °  
jw sz y s tk ic h  g ru p a c h  zaw o-dow ych (z w y ją t-u o m
1 hutników s-zkla, gdzie wzrost o 108), mianowicie: 
'w  górnictwie o 3.012, w hutnictwie metalowcm

*) KorniintLacja iylko w miarę pofrzo ĵy.

o 504, w przemyśle m etalow ym  o 2.000, w przemy- 
Iśie budowlanym o 1.094, w przemyśle wlóikiiłnni- 
I ozyin o 6.800, w grupie pracowników umysłowych 
'o 332.

z wiedzili w ośląt nich dniach Poznań, Kat owice, 
Bielsko i Łódź celem po-ezyui-euia większych za­
kupów

ŚWIATOWA PRODUKCJA MIEDZI. Amerykan
sikie statystyki ocen-iają produkcję »«-iatową mie­
dzi za pierwsze osiem miesięcy b. na 1.073.100 
10X1, to jest 134.137 ton przeciętnie na miesiąc. — 
Produkcja ta ro z d z ie la  m_Q na następująco kraje: j 
Stany Zjednoczone 637.139 ton. Meksyk 28.197 
ton, Kanada 22.928, ChUi 1 Peru 164.224, Japonia 
43 349, A us tri ja 5-090, Luropa 74.900, Kongo bel­
gijskie 59.041, inne kraje 31.900 ton.

CHWILOWY NIEDOBÓR BILANSU HANDLO­
WEGO STANÓW ZJEDNOCZONYCH. Po raz
pierwszy od wielu lat bilans handlu zagranicznego 
sń  Zjednoczonych y/ykazuje za pierwsze osiem 
nnosięcy deficyt. Eksport osiągnął 2.961 miljo­
nów dolarów j import 2.977 miljonów dolarów, 
czyli nadwyżka importu wynosi 10 miljonów. — 
Przypuszcza lino jednak do końca roku deficyt ten 
zniknie, wskutek eksportu surowców, jak baweł­
ny, oraz zboża. Niemniej bilans handlu zagrani- 
c z niego nie będzie tak korzystnym, ^ak lat ubie­
głych.

1  SlglCBKE eSŁiSgESliA  ̂
zulim Ilsmcr unioważ- 
nia zgubioną książeczkę 

wojskową — wydaną przoz 
I’. K. U. 1’rzemyśl, ekspozy­
tura w Brzozowie. 3430

ŁiiSsacŁ w is.
3 r  z n a jle p sz y  o,. ..j. o s ,
o k a z y jn ie  do  s p rz e d a n ia .  
U lic a  W o ls k a  1 9 u , 1. p, 
p raw o .

na
3420

światowe; sławy — marki 
„nszLiNUGn" i 

niepiześcK nionerv swe: jakości i 
I w n a jw ię k s z y m  wyborze. 

SKŁAD GŁÓWMY:
. SI O R  «  W I! T *

I lkS-HUtSw, u l. S z e w s k a  11.

Bgorłepiany najkorzystniej 
a  tylko; Wi. Bolońskł 
(Z. nada naoL), 1\ raków, 
Pałac .Spiski, JU8S

.StsćZ*, tSkASkrsTr. t a

Kupcy!
ogłoszeniem 

w „Nowoj Reformie'-*

is * ”  swo> obroty! rjgg.jj

Czcloukarii D rukarni Lifcrnckic] w Krakowie, ulica Jagiellońska L. 10, pod zarządem  Stanisław a Ziemiańskiego,


